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29. III. 1969 - XXIII Zjazd KPZR
Plenum KC KPZR przyjęło w środę uchwałę o zwołaniu

kolejnego 
uchwały:
I. Zwołać 

Zjazd KPZR 
roku.

XXIII Zjazdu KPZR. Podajemy poniżej tekst

kolejny XXIII 
na 29 marca 1966

II. Zatwierdzić następujący 
porządek obrad Zjazdu:

1. Referat sprawozdawczy 
Komitetu Centralnego KPZR 
— referuje pierwszy sekretarz 
KC KPZR tow. L. I. Breżniew.

2. Referat sprawozdawczy 
-Centralnej Komisji Rawizyj-

। Gratulacje z Polski
i do przywódców ChRL
; Władysław Gomułka, Edward
! Ochab i Józef Cyrankiewicz prze­

słali do przywódców Chińskiej 
Republiki Ludowej: Mao Tse-tun- 
ga, Lin Szao-tsi, Czu Tell i Czou 
En-łaja depeszę następującej tre­
ści:

„Z okazji XVI rocznicy powsta­
nia Chińskiej Republiki Ludowej 

| przesyłamy w imieniu narodu poi 
skiego i własnym najserdeczniej-■ 

( sze życzenia Wam i całemu naro- 
| dowi chińskiemu.
I
|| Naród polski ze szczerą sympa-: 
j! tią śledzi trud, podjęty przez na- 
! ród chiński pod przewodnictwem 
I Komunistycznej Partii Chin, nad 
pomnażaniem zdobyczy rewolucji, 
która przed 16 laty zwyciężyła o-

j statecznie w Waszym kraju.

j Życzymy narodowi chińskiemu 
| wielu sukcesów w budownictwie 
I socjalistycznym, w- osiąganiu po-

nej KPZR — referuje prze­
wodnicząca Komisji Rewizyj­
nej tow. N. A. Murawiewa.

3. Dyrektywy XXIII Zjazdu 
KPZR w sprawie 5-letniego 
planu rozwoju gospodarki na­
rodowej ZSRR na lata 
1966—1970 referuje przewodni­
czący Rady Ministrów ZSRR, 
tow. A. N. Kosygin.

4. Wybory centralnych or­
ganów partii.

III. Ustalić następujące za­
sady reprezentacji na XXIII 

; Zjazd KPZR: jeden delegat z 
głosem decydującym na 2 i 

(pół tysiąca członków partii 
oraz jeden delegat z głosem 
doradczym na 2 i pół tysiąca 

i kandydatów na członków par- 
l| tii.

IV. Delegatów na XXIII 
Zjazd KPZR wybiera się 
zgodnie ze statutem partii w 

|j glosowaniu tajnym na konfe- 
ji rencjach partyjnych obwodów 

i krajów oraz na zjazdach par­
tii komunistycznych republik 

1 związkowych. Wybory dele- 
I gatów na zjazd KPZR z partii 
' komunistycznych Ukrainy, 
। Białorusi, Uzbekistanu i Ka-
zachstanu odbywają na

myślności i rozkwitu jego ojczy-

Jesteśmy przekonani, że 
jaźń i współpraca między

przy- 
Polską

Rzecząpospolitą Ludową i Chiń­
ską Republiką Ludową będzie się 
nadal pogłębiać ku obopólnemu 
pożytkowi. Wierzymy, że będzie 
się ona przyczyniać do umacnia­
nia jedności i solidarności kra­
jów socjalistycznych, w interesie 
wielkiej sprawy wolności naro­
dów, socjalizmu i pokoju.” (PAP)

obwodowych konferencjach i 
partyjnych.

Komuniści, należący do organi­
zacji partyjnych Armii Radziec­
kiej, Marynarki Wojennej, Ochro 
ny Wewnętrznej i Konwojowej o- 
ra z oddziałów Ochrony Pograni­
cza wybierają delegatów na XXIII 
Zjazd KPZR, razem z pozostały­
mi organizacjami partyjnymi, na 
konferencjach partyjnych ohwo- i 
dów i krajów lub na ^jazdach par 
tii komunistycznych republik 
związkowych.

I Komuniści, należący do organi­
zacji partyjnych jednostek zlrmii 

(Radzieckiej i Marynarki Wojeri- 
|| nej, znajdujących się za granicą, 
j wypierają delegatów na XXIII 
■Zjazd Partii na konferencjach 
partyjnych odpowiednich jedno-| 
stek wojskowych. (PAP) j
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Uroczyste rozpoczęcie nauki 
na UAM i Politechnice

Uroczysty i podniosły nastrój miała wczoraj inauguracja 
nowego roku akademickiego na Uniwersytecie im. A. Mic­
kiewicza w Poznaniu i Politechnice Poznańskiej.
W uroczystościach na UAM 

uczestniczyli m. in. zastępca 
cżłónka KC i sekretarz KW 
PZPR — J. Zasada, kierownik 
Wydziału Nauki i Oświaty 
KW — R. Jezierski i zastępcaRok XXI 

Wyd. A
Poznań

piątek, 1. X. 1965

Ha zdjęciu — fragment prezydium wczorajszej uroczystości w Pałacu Działyńskich. Od lewej: 
minister finansów — J. Albrecht, przewodniczący Prezydium WRN w Poznaniu — F. Szczerbal, 
I sekretarz KW PZPR — J. Szydlak oraz prezes Centralnego Związku Spółdzielni Oszczędnofcio-

wo-Pożyczkowych — T. Hczuk. Fot. — K. Przychodzki

Mhusfer finansów Jerzy Albrecht w Poznaniu

Inauguracja „Miesiąca Oszczędzania"

16 rocznica pro-Dzisiaj mija 
Hamowania Chińskiej Repu- I 
bliki Ludowej. Na zdjęciu: 
Śluza na 70-kilometrowym ka­
nale przeprowadzonym przez

Od szeregu lat październik obchodzony jest w całym kra­
ju jako „Miesiąc Oszczędności”. W tym roku centralna inau­
guracja „Miesiąca” nastąpiła wczoraj w Poznaniu.

~ uroczystości, która odby­
ła się w Pałacu Działyńskich, 

I udział brali: członek KC
PZPR, minister finansów — 

I J. Albrecht, członek KC I 
J .^retarz KW PZPR — J. Szy­

dlak- naczelny dyrektor PKO 
j, — E. Walaszczsk, oraz prezes

Centralnego Związku Spół­
dzielni Oszczędnościowo-Po-
życzkowych T. Hczuk. W
inauguracji uczestniczyli tak­
że członkowie egzekutywy 
KW PZPR, przedstawiciele
władz ZSL 
wodowych,

i SD, związków za- 
rad narodowych

organizacji społecznych, zakia
dów pracy oraz instytucji Po-

• RalyfiLatla umów międzynarodowycli

prowincję Szansi w Chinach. 
W czasie suszy kanał zaopa­
truje w wodę 9 300 hektarów 
pól uprawnych w tej pro­

wincji.
Fot. — CAF p

dominacje

Posiedzenie Rady Państwa
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ZMS, ZMW i ZSP 
do studentów

W związku z inauguracją nowe­
go roku akademickiego — zarzą­
dy główne ZMS i ZMW oraz Ra­
da Naczelna ZSP wystosowały 
wspólny list do ogółu studentów 
naszego kraju z serdecznymi po­
zdrowieniami i najlepszymi ży­
czeniami pomyślnych wyników 
w nauce.

Poprawa zdrowia 
prezydenta Tito

Jak donosi Agencja Tanjug — 
stan zdrowia prezydenta Tito po-
prawia się. Od środy gorączka 
stąpiła.

u-

Na posiedzeniu dnia 30 września br. Rada Państwa raty­
fikowała 4 umowy międzynarodowe:
O podpisaną w Warszawie dnia 

17 maja 1965 r. konwencję między 
Polską Rzecząpospolitą Ludową a 
Czechosłowacką Republiką Socja­
listyczną o uregulowaniu zagad­
nień, dotyczących podwójnego o- 
bywateistwa,

• podpisaną w Warszawie dnia 
25 marca 1965 r. umowę kultural­
ną między rządem Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej a rządem 
Republiki Włoskiej;

• podpisaną w Cotonou dnia 2 
marca 1’985 r. umowę o współpra­
cy kulturalnej między rządem 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludo­
wej a rządem Republiki Dahome- 
ju;

• sporządzony w Waszyngtonie 
dnia 15 lipca 1963 r. protokół do

Rada Państwa mianowała 
na stopień generała dywizji — 
gen. bryg. Bolesława Chochę 
i gen. bryg. Eugeniusza Kusz- 
ko oraz na stopień generała 
brygady — płka Mieczysława
Bronowieckiego, 
ra Kufla, płka 
Obiedzińskiego, 
Rozłubirskiego i

płka Teodo- 
Mieczysława 

płka Edwina 
płka Maria-

Między naród owej 
Rybołówstwie na 
chodnim Atlantyku.

Rada Państwa

Konwencji
północno - za-

mianowała
Saiilant przybył 

do Polski
W czwartek w godzinach 

czornycb w drodze z Pragi
wie- 

do
Warszawy na VI Światowy Kon­
gres Związków Zawodowych przy 
był na Dolny Śląsk sekretarz ge­
neralny ŚFZZ — Louis Saiilant.

Władysława Kakietka amba­
sadorem nadzwyczajnym i 
pełnomocnym PRL w Mongoł 
skiej Republice Ludowej oraz 
Aleksandra Juszkiewicza am­
basadorem nadzwyczajnym i 
pełnomocnym 'PRL w Repu­
blice Finlandii.

na Tarnawskiego.
Rada Państwa nadała 9 

profesorom nadzwyczajnym ty 
tuł naukowy profesora zwy­
czajnego oraz 19 docentom ty­
tuł naukowy profesora nad­
zwyczajnego. M. in. tytuł pro­
fesora nadzwyczajnego otrzy­
mał docent Wyższej Szkoły 
Rolniczej w Poznaniu — Ro­
man Kaczorowski.

Rada Państwa mianowała 9 
osób na stanowiska sędziów 
sądów wojewódzkich, 2 osoby 
na stanowiska sędziów okrę­
gowych sądów ubezpieczeń 
społecznych oraz 49 osób na 
stanowiska sędziów sądów po 
wistowych. (PAP)

znania i województwa.
Zebranych powitał przewód 

niczacy Prezydium WRN — 
F. Szczerbal. Podkreślił on m. 
in., że wybór stolicy Wielko­
polski na ogólnokrajowe uro­
czystości inaugurujące „Mie­
siąc Oszczędności” nasze społe 
czeństwo uznaje jako wyróż­
nienie, podkreślające poważne 
znaczenie regionu poznańskie­
go dla gospodarki narodowej. 
Stwierdził on również, źe co; 
roku wzrasta ruch oszczędno­
ściowy w Wielkopolsce. Obec­
nie statystycznie co drugi mie 
szkaniec naszego wojewódz­
twa ma książeczkę oszczędno­
ściową. W Poznaniu- Gnieźnie 
Kaliszu, Lesznie, Ostrowie i 
Pile na każdego mieszkańca 
przypada jedna książeczka 
oszczędnościowa. Kwota wkła­
dów oszczędnościowych w 
PKO wzrosła w Poznaniu i wo 
jewództwie z 67-6 min zł w 1954 
r. do ponad 2,9 mld. zł we 
wrześniu br.

Inauguracji tegorocznego 
„Miesiąca Oszczędności” doko­
nał minister finansów, J. Al­
brecht (przemówienie zamie­
szczamy na str. 3).

Następnie głos zabrał na­
czelny dyrektor PKO — E. 
Walaszczyk. Omówił on osiąg­
nięcia ruchu oszczędnościowe-

Spotkanie 
Rusk - Gromyko
W środę wieczorem odbyło 

się trwające prawie 3 godziny 
spotkanie sekretarza stanu 
USA, Ruska, z radzieckim mi­
nistrem spraw zagranicznych 
A. Gromyką. Według doniesień 
agencji zachodnich, rozmowa 
dotyczyła różnych problemów
międzynarodowych m.
sprawy rozbrojenia oraz kon­
fliktu indyjsko-pakistańskie- 
go. (PAP)

przewodniczącego Prezydium 
WRN — St. Cozaś. Przybyli 
ponadto przedstawiciele uczel 
ni zagranicznych: prof. Korcz 
z Uniwersytetu w Belgradzie 
oraz prof. Cambert z Uniwer 
sytetu londyńskiego. Obecni 
byli również rektorzy wszyst­
kich uczelni poznańskich, 
przedstawiciele Kuratorium 
OSP, profesorowie, pracowni­
cy nauki i studenci.

Zebrani w wypełnionej po 
brzegi uniwersyteckiej auli 
uczcili minutą milczenia zmar 
łych profesorów i długoletnich 
praco.wników naukowych i ad 
ministracyjnych uczelni. Na­
stępnie głos zabrał rektor 
UAM prof. dr G. Labuda, któ­
ry złożył sprawozdanie za u- 
biegłą kadencję.

W latach 1962—1965 nastą­
pił dalszy rozwój kadr nauko­
wych, które wzrosły o 28 pro­
fesorów i docentów, oraz 44

go w minionych latach. O ile 
pod koniec 1960 r. wkłady pie­
niężne w PKO wynosiły 15,4 
mld zł, to 31 sierpnia br. sięg­
nęły one kwoty 41,5 mld zł. 
W przeliczeniu na jednego 
mieszkańca stan wkładów 
oszczędnościowych wzrósł w 
bieżącej 5-latce z 485 do 1 259 
zł. (w sierpniu br.). Co roku 
zwiększa się też liczba ksią-

Dokończenie na str. 3

„Warszawska Jesień" 
zakończona

30 września br. zakończyło 
się doroczne spotkanie mu­
zyków z całego świata — 
IX Międzynarodowy Festiwal 
Muzyki Współczesnej „War­
szawska Jesień”.

W ciągu 9 dni festiwalu na 
estradach Filharmonii Naro­
dowej i w innych salach stoli­
cy gościło ogółem 15 wybit­
nych zespołów muzycznych, 17 
solistów i 12 dyrygentów z 17 
krajów Przedstawili oni ok. 
30 utworów 71 kompozytorów 
reprezentujących 26 krajów.

To małe zestawienie określa 
zasięg i rozmiar imprezy, po­
myślanej jako „wystawa” mu­
zyki Wschodu i Zachodu.

PAP

adiunktów wykładowców.
Wzrost liczbowy kadr jest 
jedną z przyczyn dalszego pod 
niesienia sprawności studiów 
przy równoczesnym utrzyma­
niu wysokiego poziomu nau­
kowego absolwentów.

Dużym osiągnięciem UAM 
jest stałe unowocześnianie 
procesu nauczania. Większość 
propozycji w tej dziedzinie za­
twierdzona została przez Mi­
nisterstwo i włączona do pla­
nu rozwoju perspektywiczne­
go Uczelni.

Tradycyjną formułą łaciń­
ską zakończył swe przemó­
wienie prof. dr G. Labuda. To 
warzyszyła ona przekazaniu 
insygniów rektorskich nowe­
mu rektorowi UAM prof. dr.
Cz. Łuczakowi. W krótkim
wystąpieniu omówił on kie­
runki pracy uczelni na naj­
bliższe lata,1 z okazji inaugu­
racji roku życząc młodzieży 
sukcesów w nauce. Podobne 
życzenia złożył sekretarz KW 
PZPR — J. Zasada, dziękując 
ustępującemu Rektorowi za 
ofiarną pracę. Immatrykulacja 
i uroczyste ,,Gaudeamus” za­
kończyło inaugurację nowego 
roku na Uniwersytecie. W trak 
cie inauguracji 27 profesorów 
i docentów otrzymało nagro­
dy Ministerstwa Szkolnictwa 
Wyższego, (wa)

*
Politechnika Poznańska, z 

okazji inauguracji nowego ro 
ku akademickiego 1965/66. ob­
chodziła wczoraj swój potrój­
ny jubileusz: 65-lecie Szkoły 
Technicznej, 20-lecie Wyższej 
Szkoły Technicznej oraz 10- 
lecie uczelni akademickiej.

Przybyłych na uroczystość, 
wraz z młodzieżą i profesora­
mi uczelni, gości — m. in. se-
kretarza 
Kończala, 
cego RN

KW PZPR
wiceprzewodniczą
Poznania — Z

Rudnickiego oraz prorektorów
Dokończenie na str. 2

Przemawia nowy rektor UAM —- 
prof. dr Cz. Łuczak, w chwilę po 
przekazaniu mu insygniów wła­

dzy rektorskiej. a
CAF — fot. Matuszewski



Sympozjum kierowników 
studiów nauk politycznych

Wystąpienie Z. KliszLi

W czwartek zakończyło się w Warszawie ogólnopolskie 
sympozjum kierowników studiów nauk politycznych i wy­
kładowców przedmiotu: „Podstawy nauk politycznych” 
wprowadzanego na szerszą skalę w nowym roku akademic­
kim.

Pokojowe współistnienie narodów 
wytyczną polityki ZSRR

Referat L. Breżniewa wygłoszony 29 września Łr- na Plenum KPZR

W toku dwudniowych obrad 
omówiono wiele zagadnień do­
tyczących zarówno programu, 
jak i zasad organizacji zajęć 
dydaktycznych. W czwartek 
na obrady przybył członek 
Biura Politycznego, przewod­
niczący Komisji Ideologicznej 
KC PZPR — Zenon Kliszko, 
kierownik Wydziału Nauki i 
Oświaty KC .Andrzej Werblan, 
min. szkolnictwa wyższego 
Henryk Golański, profesoro­
wie UW z rektorem prof. Sta­
nisławem Turskim i inni.

Z. Kliszko w obszernym wy­
stąpieniu poruszył szereg aktu­
alnych zagadnień ideologicz­
nych i pracy ideowo-wycho- 
wawczej wynikających z aktu­
alnych zadań budownictwa 
socjalistycznego w Polsce, a 
także z rozwoju sytuacji mię­
dzynarodowej.

Z. Kliszko podkreślił donio­
słe znaczenie nauk społecz­
nych w kształtowaniu postaw 
ideowych młodzieży akademie 
kiej i młodej inteligencji, któ­
rej rola w7 gospodarce i innych 
dziedzinach życia kraju wciąż 
w7zrasta. Istotne znaczenie ma 
też pomoc nauk społecznych, 
zwłaszcza ekonomicznych dla 
naszej rozwijającej się gospo­
darki, w której zachodzą obec­
nie poważne zmiany w dzie­
dzinie zarządzania i planowa­
nia.

Podkreślając doniosłą wagę 
nowego przedmiotu w7prowa­
dzonego do programu naucza­
nia w szkołach wyższych dla 
dalszego pogłębienia procesu 
wychowania młodej inteligen­
cji Z. Kliszko wskazał na fakt 
stałego ugruntowywania się 
socjalistycznej ideologii w 
świadomości społeczeństwa w 
tym i młodzieży. O pomyśl­
nym przebiegu tych proce­
sów wychowawczych świad­
czą przede wszystkim rezulta­
ty pracy zawodowej młodej 
inteligencji, jej zaangażowanie 
w budownictwo socjalistyczne, 
stały rozwój organizacji mło­
dzieżowych na wyższych uczel­
niach, napływ młodych inży­
nierów, nauczycieli i innych 
specjalistów w szeregi partii.

Sekretarz KC zwrócił uwagę, 
że istnieje jednak potrzeba dal 
szego rozwijania wśród stu­
diującej młodzieży pracy ide- 
owo-wychowawczej, nieustan­
nego podnoszenia tej pracy na 
wyższy poziom. W zakresie 
przyswajania młodzieży stu­
denckiej niezbędnej wiedzy 
politycznej, istotna rola przy- 
padnie nowemu przedmiotowi 
wprowadzonemu zgodnie z po­
stanowieniami XIII Plenum 
KC PZPR. Istotną przesłanką 
decyzji kierownictwa partii o 
wprowadzeniu do programu 
nauczania w szkołach wyż­
szych podstaw nauk politycz­
nych jest potrzeba wzbogace­
nia wiedzy studentów o wia­
domości z dziedziny współ- 
czeyiych problemów kraju i 
świata,, większego rozbudze­
nia ich zainteresowań tymi 
zagadnieniami. Decyzja ta wy­
nikała z potrzeb społecznych 
jak też głębszych przesłanek 
ideologicznych. Głównym ce­
lem nowego przedmiotu jest 
przyswojenie przyszłym pra-

Poszukiwania skarbu
Mussoliniego

Korespondent Reutera donosi z 
Predappio (przebywa tam obecnie 
wdowa po Mussolinim), że włos­
kie władze samorządowe wydały 
polecenie poszukiwania skarbu 
byłego dyktatora faszystowskiego 
— Benito Mussoliniego. Robotnicy 
mają rozpocząć podkopy w stajni 
jednego z gospodarstw wiejskich, 
gdzie przypuszczalnie skarb ten 
ma być ukryty. (PAP)

mimiiiimmmmiiiiimimimiiimiinimnim'

Dzisieiszv serwis lnłormaevin' 
opracował Mirosław Idsiorek

cownikom naszej gospodarki i 
kultury umiejętności samo­
dzielnego rozumienia różno­
rodnych, często skomplikowa­
nych zagadnień, politycznych, 
społecznych i gospodarczych.

Zenon Kliszko odpowiadał 
następnie na liczne pytania 
dotyczące zarówno zagadnień 
politycznych i gospodarczych 
kraju, jak i problemów mię­
dzynarodowych. (PAP)

GŁOS WIELKOPOLSKI reda­
guje Kolegium. Adres redakcji 
Poznań, ulica Grunwaldzka 19. 
Centrala tel. 611-21 łączy wszyst 
kie działy Wydawca: Poznań­
skie Wydawnictwo Prasowe 
RSW „Prasa”. Druk: Zakłady 
Graficzne im. M. Kasprzaka.

Nowe uchwały KERM

Przedłużenie gwarancji 
na wyroby przemysłowe

Komitet Ekonomiczny Rady 
Ministrów na ostatnim posie­
dzeniu podjął m. in. uchwałę 
wprowadzającą przedłużenie 
o 6 do 12 miesięcy dotychcza­
sowych okresów gwarancyj­
nych na niektóre rynkowe wy­
roby przemysłowe trwałego 
użytku. Zgodnie z uchwałą zo­
staną przedłużone do 2 lat 
okresy gwarancji udzielane 
dla większości pralek elek­
trycznych, maszyn do szycia, 
kuchni węglowych, do 18 mie­
sięcy dla niektórych typów od­
kurzaczy, froterek i prodiżów.

Uchwała zaleca producen­
tom sukcesywne przedłużanie 
okresów gwarancyjnych na 
dalsze wyroby.

Na wniosek przewodniczą­
cego komisji planowania przy 
Radzie Ministrów podjęto de­
cyzję dodatkowego dofinanso- 
w7ania społecznych czynów 
drogowych w 1965 r.

Komitet Ekonomiczny Rady 
Ministrów zezwolił na udzie­
lanie przez jednostki gospo­
darki uspołecznionej zaliczek 
(przedpłat na poczet dostaw i 
usług świadczonych przez nie­
które państwow7e przedsiębior­
stwa oraz postanowił wpro­
wadzić niektóre zmiany .do 
obowiązujących przepisów o 
trybie udzielania zamówień 
kółkom rolniczym i spółdziel­
niom pracy. (PAP)

Uroczyste 
rozpoczęcie nauki

Dokończenie ze str. 1 
pozostałych uczelni Poznania 
— powitał rektor Politechniki 
prof. dr inż. Z. Jasicki.

Sprawozdanie z ubiegłorocz 
nej działalności naukowej i 
dydaktycznej uczelni złożył 
rektor prof. dr inż. Z. Jasicki, 
podkreślając fakt ciągłego roz 
woju uczelni, wyrażającego 
się powstawaniem nowych 
specjalności (w ub. roku dwie) 
katedr (2) i zakładów (3), wzra 
stającą ciągle liczbą samodziel 
nych pracowników nauko­
wych, pracą naukowo-badaw­
czą uczelni dla potrzeb prze­
mysłu oraz poważną liczbą pu 
blikacji naukowych. Obecnie 
trzeci już z kolei Wydział E- 
lektryczny staje się pełno­
prawnym ośrodkiem badań 
naukowych, zyskując prawo 
doktoryzacji.

W imieniu KW PZPR życze­
nia owocnej pracy, dla zaspo­
kojenia wzrastających ciągle 
potrzeb gospodarczych nasze­
go regionu, złożył studentom i 
wykładowcom Politechniki Cz. 
Kończal.

Z kolei zastępca przewodni­
czącego RN Poznania Z. 
Rudnicki wręczył — w imie­
niu Rady Państwa — Krzyż 
Kawalerski Orderu Odrodze­
nia Polski prof. F. Załachow- 
skiemu, kierownikowi Stu­
dium Języków Obcych, 9 zaś 
pracownikom naukowym — 
Odznaki Honorowe Poznania.

Dowodem rozwoju naukowe 
go naszej uczelni było uroczy­
ste wręczenie pierwszych pro 
mocji doktorskich 9 pracow­
nikom naukowym.

Po symbolicznej immatry­
kulacji studentów I roku wy­
kład inauguracyjny pt. „No­
woczesne materiały w budow­
nictwie” wygłosił doc. dr inż. 
A. Stefański.

Oprawą artystyczną potrój­
nego święta Politechniki był 
występ Chóru Akademickiego 
tej uczelni pod dyrekcją doc. 
S. Stuligrosza, (wch)

(Omówienie)
Opracowując przedstawione 

na plenum propozycje Prezy­
dium KC wychodziło z zało­
żenia, że należy utorować dro­
gę, usunąć wszelkie przeszko­
dy hamujące całkowitą swo­
bodę działania ekonomicznych 
praw socjalizmu — oświad­
czył I Sekretarz KC KPZR. 
Nowa struktura organizacyj­
na zarządzania przemysłem, 
kroki podjęte w celu polep­
szenia planowania i działalno­
ści ekonomicznej powinny 
stwrorzyć możliwości jeszcze 
bardziej pomyślnego rozwoju 
naszego przemysłu. Powinny 
one przyczynić się do jak naj­
większego ujawnienia się twór 
czej inicjatywy wszystkich 
pracowników przemysłu — od 
robotnika do kierownika naj­
wyższego stopnia.

Pod przewodnictwem partii 
komunistycznej naród radziec­
ki stworzył potężny, wszech­
stronnie rozwinięty przemysł. 
W produkcji przemysłowej 
ZSRR zajmuje obecnie drugie 
miejsce na świecie, a w wielu 
ważnych dziedzinach — pier­
wsze miejsce. To można po­
wiedzieć, ilościowy aspekt spra 
wy. Przemysł radziecki jed­
nakże szybko zmienia się rów 
nież pod względem jakościo­
wym. Coraz bardziej wzrasta 
w nim ciężar gatunkowy ga­
łęzi, od których zależy poziom 
postępu technicznego.

Wskazując na coraz bardziej 
skomplikowane zadania zarzą 
dzania przemysłem L. Breż­
niew oświadczył, że jak wyka­
zała praktyka, przy systemie 
zarządzania przemysłem za 
pośrednictwem rad narodo­
wych gospodarki narodowej 
(sownarchozów) ważne wyma­
gania dotyczące jednolitego kie 
rownictwa gospodarką W isto 
cie rzeczy nie mogły być nale­
życie zaspokojone.

Tworzone ponownie mini­
sterstwa oraz organy plano­
wania będą musiały w najbliż 
szym czasie zastanowić się po­
ważnie nad ustaleniem jedno­
litych zasad postępowania w 
odpowiednich gałęziach prze­
mysłu.

Raz jeszcze —• oświadczył 
następnie mówca — chciałoby 
się podkreślić znaczenie na­
szego głównego zadania — 
podniesienia technicznego po­
ziomu przemysłu, zastosowa­
nia w produkcji wszystkich 
najlepszych osiągnięć naszych 
uczonych i konstruktorów.

Podkreślając znaczenie sto- 
sowania bodźców ekonomicz­
nych w przemyśle, Breżniew 
stwierdził, iż proponowane po 
sunięcia mają na celu ipaksy- 
malne rozwijanie twóreżej ini­
cjatywy kadr i kolektywów 
przedsiębiorstw.

Przechodząc do nowego syste­
mu zarządzania — zaznaczył na­
stępnie mówca — zmniejszamy 
liczbę szczebli, dzielących przed­
siębiorstwa od centralnego organu 
kierowniczego. Nowy tryb pracy 
wymagać będzie od kadr i od 
wszystkich ich ogniw więcej samo 
dzielności odpowiedzialności i 
śmiałości w podejmowaniu de­
cyzji. Breżniew podkreślił rów­
nież, że ministerstwa i per- 
scnalnie sami ministrowie po­
winni ponosić całą odpowiedzial­
ność przed partią i państwem za 
funkcjonowanie kierowanej przez 
nich gałęzi przemysłu.

Stwierdzając, że proponowane 
posunięcia ekonomiczne będą mo 
gły być pomyślnie zrealizowane 
jeśli zostaną wzmocnione pracą 
całej partii, mówca szczególnie 
podkreślił rolę i odpowiedzialność 
dołowych organizacji partyjnych 
w związku z rozszerzeniem praw 
przedsiębiorstw. Wskazał też na 
znaczenie powiązania zaintereso­
wania materialnego z bodźcami 
moralnymi, z pogłębieniem wycho 
wania komunistycznego.

Mówiąc o wstępnych wynikach 
tegorocznego planu L. Breżniew 
poinformował, że silna susza w Ka 
zachstanie, na Syberii i w nie­
których okręgach nadwołżańskich 
sprawiła, iż zbiory zbóż były niż­
sze niż przewidywano. Uczyniono 
jednak wszystko, aby zapewnić 
normalne zaspokojenie zapotrze­
bowania kraju na produkty zbo­
żowe.

Uzyskano dobre zbiory bawełny 
i niezłe zbiory buraków cukro­
wych. Roczne plany skupu mięsa, 
mleka, jaj i wełny zostaną prze­
kroczone. Pozwoliło to w pewnym 
stopniu polepszyć zaopatrzenie 
ludności w nabiał, mięso i prze­
twory mięsne.

Mówca oświadczył następ­
nie, źe w niektórych organach 
aparatu państwowego jeszcze 
dzisiaj nie przełamano dąże­

nia do poprawiania sprawo­
zdań, do „naciągania” liczb 
bez oglądania się na interes 
gospodarki rolnej i gospodarki 
kołchozów i sowchozów. Ta­
kie tendencje są niezmiernie 
niebezpieczne.

Zagadnienia dalszego rozwo­
ju rolnictwa powinny nadal 
pozostawać w centrum uwagi 
całej partii i całego narodu — 
oświadczył L. Breżniew. Kon­
sekwentna realizacja uchwal 
marcowego plenum pozwoli 
osiągnąć nieustanny wzrost 
produkcji wszystkich artyku­
łów rolnych.

W kolejnej części przemó­
wienia, poświęconej niektórym 
zagadnieniom międzynarodo­
wym, Breżniew wskazał, że 
sytuację .międzynarodową jako 
całość cechuje zasadnicza ten­
dencja — wzrostu i umocnie­
nia sił światowego socjaliz­
mu, pomyślny rozwój rewolu­
cji narodowo-wyzwoleńczej u- 
ciskanych poprzednio naro­
dów i trwające osłabienie 
światowego systemu kapitali­
stycznego.

Fakt, źe imperialiści ze Sta­
nami Zjednoczonymi na czele 
uciekają się do agresji, do 
zbrojnej ingerencji w sprawy 
innych krajów i narodów, 
komplikuje poważnie sytuację 
międzynarodową. Wymaga to 
od nas — powiedział — Breż­
niew — zaostrzenia czujności, 
stałego zwracania niesłabną­
cej uwagi na umocnienie zdol­
ności obronnej Związku Ra­
dzieckiego i jego pozycji na 
arenie międzynarodowej, wy­
maga aktywnych wysiłków w 
kierunku umocnienia jedności 
krajów socjalistycznych i świa 
towego ruchu komunistyczne­
go.

Treścią i celem naszej po­
lityki zagranicznej jest wszech 
stronne umacnianie światowej 
wspólnoty socjalistycznej, jest 
popieranie walki wyzwoleńczej 
narodów i zachowanie pokoju 
na świecie. I to właśnie robi­
my. Dążymy , do tego, aby dy­
plomacja nasza stała się akty­
wna i ofensywna, a jednocze­
śnie postępujemy z rozwagą 
i giętkością.

Mówca wskazał następnie, źe 
o aktywności ZSRR na tym 
polu świadczą liczne rozmowy 
przeprowadzone w bieżącym 
roku przez przedstawicieli 
rządu ZSRR i KPZR z zagra­
nicznymi delegacjami rządo­
wymi i partyjno-rządowymi.

Oświadczył przy tym, że roz 
mowy z przedstawicielami 
krajów socjalistycznych i brat 
nich partii miały na celu u- 
mocnienie jedności światowe­
go systemu socjalizmu i mię­
dzynarodowego ruchu komu­
nistycznego.

Rozmowy z towarzyszami 
wietnamskimi i koreańskimi 
w Moskwie, Hanoi i Phenianie 
— kontynuował I Sekretarz 
KC KPZR — dały możność 
lepszego zrozumienia wzajem­
nych stanowisk, możność osiąg 
nięcia porozumienia w sprawie 
umocnienia kontaktów i sto­
sunków międzypaństwowych i 
międzypartyjnych.

Głównym tematem rozmów 
z polskimi, czechosłowackimi, 
niemieckimi, węgierskimi, buł­
garskimi, rumuńskimi, mon­
golskimi i kubańskimi przyja­
ciółmi były konkretne zagad­
nienia ekonomiczne oraz pro­
blemy związane z koordynacją 
polityki zagranicznej naszych 
krajów. Jesteśmy zadowoleni 
z wyników tych rozmów

Jeśli chodzi o ekonomiczny 
aspekt współpracy — jesteśmy 
jednomyślni z bratnimi krajami 
co do konieczności umacniania 
Rady Wzajemnej Pomocy Gospo­
darczej. Ekonomiści z bratnich 
krajów mają przygotować odpo­
wiednie zalecenia dotyczące roz­
woju międzynarodowego socjali­
stycznego podziału pracy.

Wiele uwagi poświęciliśmy ko­
ordynacji polityki zagranicznej 
krajów socjalistycznych, a w 
szczególności uzgodnieniu naszyćń 
posunięć w ONZ. Omawialiśmy 
zagadnienie usprawnienia działal­
ności organizacji Układu War­
szawskiego i rozważaliśmy koniecz 
ność utworzenia w ramach tego 
układu stałego i operatywnego me 
chanizmu dla rozpatrywania ak­
tualnych problemów.

Skomplikowana sytuacja mię­
dzynarodowa zmusza nas do zwra­
cania szczególnej uwagi na współ­
pracę wojskową krajów socjaliz­
mu. Realizowana jest standary­
zacja zbrojenia, wymiana do­
świadczeń w zakresie wyszko­
lenia, prowadzi się wspólne ma­
newry.

Mówca stwierdził, źe nastąpiła 
poważna aktywizacja stosunków 
ZSRR z socjalistycznymi krajami 
Furopy. W rezultaęie „umocnił się 
znacznie braterski sojusz krajów 
socjalistycznych, a głos państw 
złączonych Układem Warszawskim 
zaczął brzmieć bardziej autory­
tatywnie na arenie międzynaro­
dowej”.

Nie można nie dostrzec — 
oświadczył dalej L. Breżniew 
— że na drodze zespolenia kra­
jów socjalistycznych i między­
narodowego ruchu komuni­
stycznego jest jeszcze niemało 
trudności.

Upłynął już blisko rok od 
czasu gdy partia nasza obrała 
drogę zmierzającą do norma­
lizacji stosunków radziecko- 
chińskich oraz przywrócenia 
jedności między KPZR a KP 
Chin na pryncypialnej pod­
stawie. Podjęliśmy szereg po- 
ważnych kroków w tym kie­
runku. Niestety jednak mu- 
simy stwierdzić, że te wysiłki 
KPZR nie zostały poparte 
przez przywódców KP Chin.

Prezydium KC KPZR uważa, 
że mimo to powinniśmy kon­
tynuować konsekwentnie po­
szukiwanie sposobów uregu­
lowania rozbieżności oraz u- 
mocnienia przyjaźni i współ­
pracy między narodem ra­
dzieckim a narodem chińskim, 
między naszymi partiami i 
krajami.

Omawiając problem wiet­
namski Breżniew m. in. oświad 
czył: udzielaliśmy i udzielamy 
znacznej pomocy towarzyszom 
wietnamskim. Dostarczyliśmy 
już Demokratycznej Repu­
blice Wietnamu znacznej 
ilości broni i sprzętu wojen­
nego.

Będziemy nadal udzielać 
DRW zarówno materialnej jak 
też politycznej pomocy — jaka 
będzie jej potrzebna w celu 
odparcia agresji amerykań­
skiej. Występujemy konsek­
wentnie na rzecz zjednocze­
nia wysiłków wszystkich brat­
nich krajów socjalistycznych, 
jeśli chodzi o udzielanie po­
parcia narodowi wietnamskie­
mu walczącemu przeciwko 
agresji imperialistów.

Kolejny fragment wystąpie­
nia dotyczy stosunków ZŚRR 
z krajami kapitalistycznymi i 
państwami tzw. „trzeciego 
świata”.

Na stosunki radziecko-ame- 
rvkańskie znaczny wpływ 
mają wydarzenia w Wietna­
mie. Oświadczyliśmy wyraź­
nie przywódcom USA — po­
wiedział Breżniew — że nor­
malizacja naszych stosunków 
nie da się pogodzić ze zbrojną 
agresją imperializmu amery­
kańskiego przeciwko bratnie­
mu krajowi socjalistycznemu, 
jakim jest Wietnam.

Tak więc stosunki nasze z 
USA znacznie się skompliko­
wały i mają wyraźną tenden­
cję do zamrożenia się. Cha­
rakter dalszego rozwoju na­
szych stosunków z USA będzie 
zależał od tego, czy przywód­
cy tego kraju okażą dość zdro­
wego rozsądku, aby położyć 
kres polityce agresywnych po­
czynań wobec krajów socjali­
stycznych i ingerowania w 
wewnętrzne sprawy innych na­
rodów.

Ponieważ labourzystowski 
rząd W. Brytanii zajął stano­
wisko bezw7arunkbwego popie­
rania amerykańskiej agresji w 
Wietnamie a ponadto wystąpił 
w roli autora projektu tak 
zwanych atlantyckich sił nu­
klearnych, umożliwiającego 
dostęp NRF do broni nuklear­
nej — rozwój naszych stosun­
ków z W. Brytanią także 
uległ, oczywiście znacznemu 
zahamowaniu.

Mówca zaznaczył dalej, że sto­
sunki ZSRR z Niemiecką Republi­
ką Federalną „pozostają nadal 
złe i odpowiedzialność za to po­
noszą jej koła rządzące”.

Mamy tu do czynienia z głów­
nym ośrodkiem reakcji i niilita- 
ryzmu w Europie, z głównym so­
jusznikiem agresywnych imperia­
listycznych kół USA, i w takich 
warunkach nie ma możliwości o- 
wocnego rozwoju stosunków z 
Niemcami zachodnimi. (Chociaż 
stosunki gospodarcze oparte na 
zasadzie obopólnej korzyści istnie­
ją nadal, a w szczególności han­
del Zw. Radzieckiego z NRF po- 
zostaje w przybliżeniu na tym sal 
mym poziomie).

Podkreślając rozwój sto­
sunków z Francją mówca 
stwierdził: biorąc pod uwagę 
realistyczne stanowisko rządu 

francuskiego w szeregu waż­
nych zagadnień polityki zagra­
nicznej oraz dążenie rządu 
francuskiego do dalszego roz­
woju stosunków zarówno ze 
Związkiem Radzieckim, jak 
też z innymi krajami socjali­
stycznymi Europy, można 
stwierdzić, że perspektywy na­
szych stosunków z Francją są 
obecnie niezłe.

W dalszym ciągu L. Breż­
niew oświadczył m. in., że 
ZSRR pragnie kontynuowa­
nia polityki rozwijania z Ja­
ponią stosunków dobrego są­
siedztwa na podstawie wza­
jemnych korzyści oraz dalsze­
go polepszania stosunków z 
Turcją.

ZSRR będzie nadal prowa­
dzić politykę umacniania przy­
jaznych stosunków z Indią, od 
czasu wizyty w Związku Ra­
dzieckim prezydenta Pakista­
nu Ayub Khana stworzone zo­
stały pewne przesłanki dla 
polepszenia stosunków rów­
nież z Pakistanem.

Nasze stanowisko w kwestii 
konfliktu zbrojnego między 
Pakistanem a Indią jest dobrze 
znane — kontynuował mówca. 
Pokojowa bezinteresowna po­
lityka Związku Radzieckie­
go dyktowana troską o pokój 
i przyjaznym stosunkiem do 
narodów Indii i Pakistanu 
jeszcze bardziej podniosła pre­
stiż naszej ojczyzny w obydwu 
tych krajach i w ogóle na are­
nie międzynarodowej.

Ogólnie biorąc, jak wskazał 
Breżniew, stosunki ZSRR z 
państwami Azji i Afryki uwol­
nionymi od kolonialnego uci­
sku i dążącymi do prowadze­
nia niezależnej polityki, roz­
wijają się aktywnie i po­
myślnie.

Umacniając przyjacielskie 
więzy z rozwijającymi się pań­
stwami, ZSRR przyczynia się 
do utrwalenia ich niezawisło­
ści narodowej, występuje wraz 
z nimi w walce o pokój, prze­
ciwko imperialistycznej agre­
sji.

Stwierdzając, że St. Zjedno­
czonym nie udała się próba 
opanowania ONZ przez wywo­
łanie tzw. „kryzysu finanso­
wego”, że Zgromadzenie Ogól­
ne rozpoczęło obecnie pracę w 
normalnych warunkach, L. 
Breżniew przypomniał, iż 
ZSRR przedstawił tam dwa 
poważne zagadnienia — „O 
niedopuszczalności ingerencji 
w wewnętrzne sprawy państw, 
o zabezpieczeniu ich nie­
zależności i suwerenności” 
oraz „O nierozpowszechnianiu 
broni jądrowej”. Oba te pro­
blemy mają charakter antyim- 
perialistyczny.

Reasumując Breżniew podkreś­
lił, iż Prezydium KC uważa, że 
działalność partii i rządu w dzie­
dzinie polityki zagranicznej umac­
nia pozycję Związku Radzieckiego 
na arenie międzynarodowej oraz 
pomaga zespoleniu krajów socja­
listycznych i wszystkich sił postę­
powych w walce przeciwko impe­
rializmowi, o umocnienie polity­
ki pokojowego współistnienia 
państw o różnym ustroju społecz­
nym, o pokój, demokrację, nieza­
wisłość narodową i socjalizm.

• * •
W końcowej części mówca 

wskazał na organiczną więź 
jaka istnieje między zagadnie­
niami dyskutowanymi na 
obecnym plenum, a uchwała­
mi poprzednich sesji plenar­
nych KC — z października, 
listopada i marca.

Dzieło, do którego przystę­
pujemy — zakończył L. Breż­
niew — jest sprawą wyjątko­
wo wielką i doniosłą. Realiza­
cja uchwał plenum przyczyni 
się do jeszcze bardziej zdecy­
dowanego posuwania się na­
rodu radzieckiego naprzód po 
wybranej przezeń drodze bu­
downictwa komunistycznego. 
Wywrze to także poważny 
wpływ na przebieg współza­
wodnictwa ekonomicznego 
między socjalizmem a kapita­
lizmem na arenie międzynaro­
dowej.

Będziemy mogli rozwiązać z 
powodzeniem postawione za­
dania, jeśli będziemy opierać 
się na narodzie, przysłuchiwać 
się głosowi mas i zawsze pa­
miętać, że wszystko, co czyni 
nasza partia, ma na celu słu­
żenie interesom mas pracują­
cych, interesom radzieckiego 
człowieka — budowniczego 
komunizmu. (PAP)



Poznańskie wzorem idei oszczędzania
Skrót przemówienia ministra Jerzego Albrechta w Poznaniu

Min. Albrecht wskazał, że 
bieżący rok zamkniemy 

wyższym niż planowaliśmy 
wzrostem dochodu narodowe­
go oraz wyższymi dochodami 
pieniężnymi ludności miast i 
wsi.

Ta sytuacja powinna nas za­
chęcać do wzmożenia troski 
o oszczędną i racjonalną go­
spodarkę. W wielu dziedzinach 
postulat ten znajduje swoje 
pozytywne odzwierciedlenie. 
Jednocześnie jednak wzrost 
produkcji osiągany jest zbyt

Inauguracja
„Miesiąca Oszczędzania“

Dokończenie ze str. 1
żeczek PKO. W 1960 r. było 
ich w całych kraju 8,4 mln.> 
a w sierpniu br. — blisko 17 
min. sztuk.

Sporo uwagi poświęcił E. 
Walaszczyk korzyściom wy­
nikającym z oszczędzania. W 
tym roku np. na odsetki oraz 
premie PKO przeznacza 1,4 
mld. zł. Pod względem wiel­
kości wkłady pieniężne miesz­
kańców Poznania i wojewódz­
twa zajmują piąte miejsce w 
kraju, a pod względem liczby 
wystawionych książeczek — 
trzecie.

T. Ilczuk omówił rozwijają­
cy się na wsi masowy ruch 
oszczędnościowy. Podkreślił on 
m. in. że SOP-y naszego woje­
wództwa należą do przodują­
cych w kraju. W Wielkopolsce 
suma zgromadzonych przez 
SOP wkładów na ksią­
żeczkach oszczędnościowych i 
rachunkach oszczędnościowo- 
rozliczeniowych wynosi blisko 
miliard złotych.

Zabierający głos w dyskusji 
podkreślali m. in., szczególne 
znaczenie szkolnych kas 
oszczędności oraz nowych ksią 
żeczek mieszkaniowych. Pod­
kreślano także dużą rolę ajen­
cji przyzakładowych w upo­
wszechnianiu oszczędności.

Również wczoraj minister fi 
nansów — J. Albrecht spotkał 
się z I sekretarzem KW PZPR 
— J. Szydlakiem. Po południu 
J. Albrecht, E. Walaszczyk i 

,T. Ilczuk zwiedzili Zakłady 
HCP. Gościom towarzyszyli: 
sekretarz KW PZPR — J. Ga­
wrysiak, wiceprzewodniczący 
Prezydium RN Poznania — H. 
Kędziora oraz dyrektorzy 
HCP i sekretarze Komitetu 
Zakładowego PZPR. Goście za 
poznali się m. in. z produkcją 
silników okrętowych, obrabia 
rek i wagonów. Po zwiedzeniu 
zakładów J. Albrecht i towa- 

często drogą zwiększania za­
trudnienia zamiast podnosze­
nia wydajności. Jeśli więc za­
mierzamy wzmóc propagowa­
nie idei oszczędzania, tó trzeba 
też zwrócić uwagę na wyko­
rzystanie czasu pracy w każ­
dym zakładzie i na każdym 
stanowisku.

Wzrost globalnych dochodów 
pieniężnych ludności wyraża 
się w tym, że w okresie minio­
nych trzech kwartałów br. 
wynagrodzenia (objęte fundu- 

rzyszące mu osoby uczestni­
czyli w spotkaniu z przedsta­
wicielami kierownictwa HCP.

Wieczorem odbyło się w 
gmachu Prezydium WRN spot 
kanie ministra finansów J. 
Albrechta z członkami Prezy­
diów WRN i RN Poznania, kie 
równikami wydziałów finan­
sowych oraz przewodniczący­
mi Komisji Finansów i Planu 
Gospodarczego. Podczas spot­
kania, w którym brał także u- 
dział sekretarz KW PZPR — 
J. Gawrysiak, przewodniczący 
Prezydium WRN — Fr. Szczer 
bal wręczył J. Albrechtowi, 
E. Walaszczykowi i T. Ilczuko 
wi — odznaki „Za zasługi w 
rozwoju województwa poznań 
skiego”. W imieniu Prezydium 
Rady Narodowej Poznania je­
go wiceprzewodnicząca W. 
Klawiter udekorowała Hano- 
rowymi Odznakami Poznania 
•— J. Albrechta i E. Walaszczy 
ka.

Na spotkaniu z władzami 
Poznania i województwa oma­
wiano zagadnienia gospodar­
cze Wielkopolski i jej stolicy.

Dzisiaj w drodze do War­
szawy J. Albrecht zwiedli Za 
głębie Konińskie, (an)

Wyrok sadu cywilnego 
ustanawiający Marie B. 
iedyna spadkobierczy­

nią zmarłego Andrzeja Z. (i od- 
dalaiacy roszczenia spadkowe 
żony zmarłeoo) jest prawomoc­
ny, a sprawa która tu opisujemy 
nie wiaże sie z podstawami fak­
tycznymi i prawnymi, jakie zade­
cydowały o decyzji w sprawie 
soadkowei.

Rzecz w tym, że Maria B. jako 
pełnoprawna spadkobierczyni 
wystąpiła do ZUS o wypłacenie 
iei zaleptei renty, należnej zmar­
łemu Andrzejowi Z., której fen 
przed śmiercią nie zdążył ode­
brać. A ZUS odmówił temu żą­
daniu, twierdząc że zaległa ren- 

należy wypłacić żonie zmar-

szem płac) zwiększyły się o 8 
proc, w porównaniu z ub. r„ 
zatrudnienie zaś wzrosło w 
tym czasie o prawie 5 proc. 
Podniosły się również, o ok. 
14 proc, przychody ludności 
chłopskiej z tytułu sprzedaży 
państwu produktów rolnych.

Wydatki na zakupy towarów 
są obecnie o 8—9 proc, wyż­
sze niż przed rokiem.. Jednakże 
na niektórych odcinkach podaż 
nie zaspokaja jeszcze popytu. 
Sprawa ta jest przedmiotem 
szczególnej naszej troski w 
aktualnej polityce gospodar­
czej.

Na koniec ub. miesiąca 
łączna suma wkładów oszczęd­
nościowych w PKO i w SOP 
przekroczyła już 48 mld. zł i 
jest o ok. 22 proc, wyższa niż 
rok temu. Jest to tendencja 
zdrowa i umacniać się będzie 
tym bardziej, im lepsze będzie 
zaopatrzenie rynku w artykuły 
trwałego użytku. W br. kredy­
ty udzielone ludności na za­
kupy ratalne będą o ok. 10 
proc, wyższe niż w ub. r. i wy­
niosą ok. 8,5 mld zł.

Niezbędne jest w dalszym 
ciągu doskonalenie form o- 
szczędności i organizacji in­
stytucji, powołanych do gro­
madzenia wkładów. Szczegól­
nie duże perspektywy ma po­
pularyzowanie mieszkanio­
wych książeczek oszczędności© 
wych — w świetle nowej po­
lityki mieszkaniowej.

Z zadowoleniem przyjęte 
zostanie na pewno nowe udo­
godnienie, polegające na 
zwiększeniu wysokości jedno­
razowych wypłat z 1000 do 
1500 zł — w placówkach pocz­
towych.

Mówca podkreślił dalej rolę 
aktywu społecznego, działają­
cego na rzecz rozwoju idei 
oszczędzania, stawiając przy­
kład woj. poznańskiego za 
wzór w tej dziedzinie.

PAP

Paragral i życie

Spadek
łego rencisty pozostającej na 
iego utrzymaniu (mimo iż rosz­
czenia spadkowe żony zostały 
oddalone).

Sprawa doszła aż do Sądu 
Naiwyższego, który postanowił 
podieta decyzje wpisać do księ­
gi zasad prawnych. A decyzja 
uznaje prawa rentowe żony 
zmarłeqo a nie pełnoprawnej 
spadkobierczyni.

Sad Najwyższy stwierdził bo­
wiem, że w tym wypadku za­
stosowanie maja nie oqólne prze-

Imperializm zamsze

Anglia także pod rządami 
labourzystów nie mo­
że się wydobyć z kon­

fliktów ze światem arabskim, 
w które popadła w wyniku 
kolonialnej ekspansji jeszcze 
przed dziesiątkami lat, a któ­
re zaostrzyła w wyniku agre­
sji sueskiej w 1956 roku. Od 
tego czasu nie zdołała prawie 
nic naprawić w stosunkach ze 
światem arabskim, ostatnio 
zaś straciła taką sposobność 
w wyniku wprowadzenia sta­
nu wyjątkowego i zawieszenia 
konstytucji w Adenie.

Przebieg ostatnich wydarzeń był 
wielce typowy dla brytyjskiego 
kolonializmu. Wobec rozszerzającej 
się walki miejscowej ludności o 
niepodległość i z powodu odmo­
wy potępienia rzekomych aktów 
terroru przez podporządkowany 
Anglikom rząd lokalny, wysoki 
komisarz Wielkiej Brytanii w 
Adenie R. Turnbull zawiesił kon­
stytucję i przejął władzę w swo­
je ręce, rozwiązując jednocześnie 
Radę Ustawodawczą i Radę Mini­
strów Adenu.

Gdzie indziej działanie kolo­
nizatorów nie byłoby pewnie 
tak gwałtowne i zdecydowane. 
Jednak w Adenie kolonializm 
brytyjski toczy walkę nie tyl­
ko o utrzymanie w ryzach wy 
zysku 200 000 mieszkańców, 
ale przede wszystkim o utrzy­
manie największej brytyjskiej 
bazy morskiej, lotniczej i lą­
dowej. Kolonia ta, stanowiąca 
główny port Półwyspu Arab­
skiego, wraz z 28 szejkatami, 
sułtanatami i emiratami, sfede 
rowanymi przez kolonizatorów 
brytyjskich w Protektoracie 
Arabii Południowej, stanowić 
ma mur broniący dostępu do 
raftodajnej Zatoki Perskiej. 
Dlatego właśnie kolejne brytyj 
skie rządy z takim uporem 
rozwiązują tamtejsze proble­
my nie metodami polityczny­
mi lecz militarnymi. Zaledwie 
zawieszono półsuwerenne pra 
wa ludności Adenu — już 
skierowano tam lotniskowiec 
„Eagle” z załogą liczącą około 
2 400 ludzi, z odrzutowcami i 
śmigłowcami, już zaczęto ścią­
gać posiłki wojskowe do Bah- 
rejnu w Zatoce Perskiej, już 
przystąpiono do pacyfikacji, 
naruszając przy tym suweren­
ność terytorialną Jemenu.

i renta
disy prawa cywilneqo, ale prze­
pisy szczeqółowe dekretu o po­
wszechnym zaopatrzeniu emery­
talnym. A właśnie te przepisy 
orzew-duia, że w razie śmierci 
osoby, która zqłosiła wniosek o 
świadczenia rentowe, uprawnie­
nia iei przechodzą na pozo- 
słałeao przy życiu małżonka oraz 
dzieci, a w razie ich braku ko­
leino na wnuków, rodziców, 
dziadków i rodzeństwo. Przejście 
łych uprawnień następuję pod

ten sam
Ludność Adenu walczy o 

prawo do decydowania o swej 
przyszłości w warunkach swo 
body i demokracji. By nie do­
puścić do tego, kolonializm 
brytyjski posłużył się na Pół­
wyspie Arabskim jedną ze 
swoich klasycznych metod 
działania. Zamiast* przyznać 
suwerenność tamtejszym kra 
jom i księstewkom (w su­
mie niewiele ponad 1 200 000 
ludności), zrealizował w 1959 
roku koncepcję połączenia 
ich w Federację Południowo- 
arabską, zależną w zakresie 
obrony, spraw zagranicznych 
i bezpieczeństwa wewnętrzne­
go od Wielkiej Brytanii.

Wielu władcom najmniejszych 
kraików, władcom — dodajmy — 
reakcyjnym, to wystarczało, po 
nieważ stanowiło gwarancję pozo­
stania w ogóle przy jakiejkolwiek 
władzy. Do tej federacji w 1963 
roku wciągnięto także Aden, da-

MEN 
jeszcze jedna 

wojna
jąc jego ludności 24 miejsca w Ra­
dzie Federalnej (parlament zależ­
ny od brytyjskiego wysokiego 
komisarza) wobec 72 przyznanych 
pozostałym państewkom, rządzo­
nym przez władców reakcyj­
nych. To miało zapewnić domi­
nację posłusznych kolonizatorom 
władców nad przedstawicielami 
najważniejszego dla Brytyjczyków 
Adenu.

W ten sposób imperializm 
brytyjski chciał także na Pół­
wyspie Arabskim wprowadzić 
jedną ze swych klasycznych 
kolonialnych metod sprawo­
wania i utrwalania władzy w 
zagrożonych przez rozwój ru­
chów narodowo-wyzwoleń­
czych terytoriach. Przyznając 
ograniczoną władzę licznym 
wodzom- stwarzał tubylcom ma 
żność częściowego uczestnictwa 
w niej, a równocześnie wznosił 
tamę przeciwko ruchom poli­
tycznym wymierzonym w inte 
resy brytyjskie. Miało się tak

warunkiem, że zmarły pozosła- 
wał na utrzymaniu łych osób, 
albo że osoby te pozostawały na 
utrzymaniu zmarłeqo.

Prawo do niewypłacone! ren- 
fy ma wiec nie spadkobierca 
lecz najbliższa rodzina. Uzasad­
nienie łeqo rozsfrzyqniecia wy­
nika m. in. z faktu, że rencista 
wspomaga z requły swa renta ro­
dzinę, z która wspólnie zamiesz­
kuje. Jeśli renta z jakichkolwiek 
bądź powodów nie została wy­
płacona, to członkowie rodziny 
zobowiązani wedłuq prawa ro- 
dzinneqo do utrzymywania ren­
cisty ponoszą wydatki związane 
z ieoo utrzymaniem. Jeśli wiec 
rencista umrze przed wypłace­
niem mu należnej renty, renta na­

'dziać w myśl zasady, że stano­
wiska, które otrzymują wo­
dzowie będą przez nich i ich 
ludzi zazdrośnie strzeżone 
przed przywódcami ruchów 
zdecydowanie niepodległościo­
wych.

To jednak co skutecznie 
mogło chronić interesy koloni 
zatorów w przeszłości, okazuje 
się zawodne w naszych cza­
sach.

Oto w Adenie w odpowiedzi 
na ostatnie brutalne pociągnię 
cia brytyjskie także przywód­
ca władz lokalnych, tzw. I mi­
nister Abd al-Kawi McKawi 
wystąpił przeciwko Brytyjczy­
kom.

Oświadczył on, że Arabowie od­
rzucają współpracę, jakiej żądają 
Brytyjczycy, współpracę sprowa­
dzającą się „do ułożenia stosun­
ków między Arabami i Anglika­
mi jak między sługą i panem”. 
W ten sposób lokalny rząd Ade­
nu, który miał w zamyśle Angli­
ków stanowić zaporę przeciwko 
ruchom narodowo wyzwoleńczym, 
stanął w jednym szeregu z or­
ganizacjami walczącymi o suwe­
renność kraju. „Wraz z naro­
dem utworzymy obecnie jeden 
front w obliczu brytyjskiej poli­
tyki kolonialnej” — oświadczył 
McKawi.

W tej walce Arabowie adeń- • 
scy natrafiają na zdecydowa­
ny i nie przebierający w środ­
kach opór kolonizatorów. Tak 
było przed niespełna półtora 
rokiem, kiedy Wielka Bryta­
nia interweniowała militarnie 
wobec powstania w górach 
Radfan, wymierzonego prze­
ciwko rodzimym feudałom, nie 
inaczej jest teraz.

Z drugiej strony Arabowie 
adeńscy (i nie tylko oni) mają 
za sobą poparcie Komisji De- 
kolonizacyjnej ONZ, która od 
maja 1963 roku kilka już razy 
wypowiedziała się za niepod­
ległością ludności terytoriów 
Południowej Arabii. Do niej 
odwołują się teraz, żądając 
pełnej niezawisłości i zlikwido 
wania brytyjskiej bazy w 
Adenie.

Imperializm brytyjski nie 
liczy się jednak z tym, przy­
stępując w Adenie do brutal­
nych i krwawych pacyfikacji 
i stwarza w ten sposób jeszcze 
jedno ognisko wojny.

TADEUSZ KACZMAREK

leży sie członkom utrzymujące) 
qo lub pozostającej na ieqo 
utrzymaniu rodziny, a nie upraw­
nionym z inneoo tytułu spadko­
biercom. Taka jest zasada usta­
lona przez Sad Najwyższy.

Na marqinesie dodać można, 
że sprawa zaleałeqo wynagro­
dzenia za prace uregulowana 
iest odmiennie. Nie wypłacone 
wynagrodzenia przechodzą w 
wypadku śmierci , uprawnionego 
do ich pobrania — na jego spad­
kobierców. Praktyczne znaczenie 
ma to oczywiście tylko w przy­
padkach, gdy członkowie nai- 
bliższei rodziny nie sa równo­
cześnie spadkobiercami.

JAN WOLSKI

Sprzedam tanio forte­
pian. Tressel. Senators- 
ka 2. 8072g
Żaglówkę sprzedam. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 8192g,
Pianino, piękny ton — 
10.600 zł, sprzedam. Snia-
deckich 1 m. 4. 8088g

Sprzedam większą ilość 
słomy żytniej i paszo­
wej. Perz. Sękowo, pow.
Szamotuły. 8053g

Sprzedam pokój stołowy 
nowoczesny, ciemny, wy 
soki połysk. Tel. 438-25. 

8079g
Pianino koncert. „Schro- 
der” okazyjnie (13 tys.} 
sprzedam. Krasińskiego 4 
m. 5. 80275

W dniu 24 września 1965 r. zmarł tragicznie 
mój najukochańszy mąż, tatuś, syn, zięć, brat, 
szwagier, śp.

Andrzej Hordyński
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 1 bm„ 

o godzinie 12.45 z kaplicy cmentarnej na Ju- 
nikowie.

W głębokim żalu 
ZONA Z SYNEM

SIOSTRA Z MĘŻEM 
Poznań, Jackowskiego 55. 

-------------------t -------

pogrążeni
RODZICE, 
I RODZINA

8831 g

Dnia 30 września 1965 r. pojednany z Bogiem, 
zakończył swój pracowity żywot, nasz naj­
ukochańszy tatuś, teść i dziadek, przeżywszy 
lat 75, śp.

Władysław Grześkowiak
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 2 bm„ 

o godzinie 10.45 z kaplicy cmentarnej na Ju­
nikowie.

Poznań, Jeżycka 32.

W głębokim smutku pogrążona 
RODZINA

8878g

Dnia 29 września 1965 r. zmarł nagle, prze- 
żywszy lat 78, mój najdroższy mąż, nasz naj­
lepszy ojciec, teść i dziadek, śp.

Leon Frydel
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 2 bm„ 

o godzinie 13.45 z kaplicy cmentarnej na Ju- 
nikowie.

W głębokim smutku pogrążeni 
ŻONA, DZIECI SYNOWE, ZIĘĆ I WNUKI
Poznań, Śniadeckich 20, Warszawa. 8807g

Sprzedam domek na roz 
biórkę. Świerczewskiego

8174g134, działka 242.

Zamienię 2 pokoje z ku­
chnia samodzielne, I pię-
tro na 2’/« 
duże pokoje 
samodzielne

względnie 2 
z kuchnią

Oferty Biuro 
Grunwaldzka 
7860m.

Jeżyce. 
Ogłoszeń,
19 dla

Poszukuję garażu w oko-| Zamienię pokój
licy Starego Miasta. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń Grun­
waldzka 19 dla 8890g.
Młody lekarz (członek 
spółdzielni) poszukuje po 
koju na 2 lata. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 7855m.
Pokój samodzielny, I pię
tro 
sze,

- zamienię na więk- 
Oferty Biuro Ogło-

szeń. Grunwaldzka 19 dla 
7r.85m.

Dnia 29 września. 1965 
Sakramentami św., moja 
musia, siostra, bratowa 
lat 48

r. zmarła, opatrzona 
najdroższa żona, ma- 
i ciocia, przeżywszy

Janina Kaczor^iewicz
z domu HANDSCHUH

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 2 bm., 
o godzinie 14.30 z kaplicy cmentarnej przy ul. 
Bluszczowej.

W głębokim smutku pogrążony
MĄ2 Z RODZINĄ

Poznań, Gwardii Ludowej 46/25, Kutno. 8851

W dniu 29 września 1965 r. zmarł po długich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., mój 
ukochany mąż, nasz kochany tatuś, teść i dzia­
dek, śp. t ,

JOZEF SMIGLAK
powstaniec wielkopolski

• Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 2 bm.. 
o godzinie 12.15 z kaplicy cmentarnej na Ju- 
nikowie.

Poznań, ul. Krzyżowa 7.

Strapiona
Zona z dziećmi

8859g

W dniu 28 września 1965 r. zginął śmiercią 
tragiczną

Józef Pawiak
W Zmarłym tracimy zdolnego i ofiarnego 

oficera i dobrego Kolegę.

DOWÓDZTWO JEDNOSTKI
ORGANIZACJA PARTYJNA i KOLEDZY

8372g

przynależnościami
z kuch- I Nowoczesne dwupokojo-

I— 37 m2, Osiedle War­
szawskie, na 2 pokoje 

lub równorzędne. Oferty

we mieszkanie na Grun-
Waldzie zamienię na

Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 7878m.

dwa samodzielne miesz­
kania. Oferty Biuro O- 
głoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 7914m.

Dnia 29 września 1965 r. zasnął w Bogu, opa­
trzony Sakramentami św., po krótkich i cięż­
kich cierpieniach, mój kochany mąż, ojciec 
i dziadek, przeżywszy lat 76, śp.

Stanisław Hanzewnlak
\ powstaniec wielkopolski

Msza św. żałobna zostanie odprawiana w so­
botę, dnia 2 bm., o godzinie 7 w kościele par. 
Zmartwychwstania Pańskiego.

Pogrzeb tegoż dnia o godzinie 15 na cmen­
tarzu Bożego Ciała, przy ul. Bluszczowej.

W imieniu rodziny
KS. IRENEUSZ HANZEWNIAK C. R.

DfS 
CG

Dnia 29 września 1965 r. odeszła od nas na 
zawsze, namaszczona Olejami św., nasza naj­
ukochańsza, najtroskliwsza mamusia, babcia, 
teściowa, siostra, śp.

Kunegunda Senger I
Z domu WIŚNIEWSKA

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 2 bm., 
o godzinie 13.15 z kaplicy na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA 8815g

W dniu 28 września 1965 r. zmarł po ciężkiej 
chorobie J

Franciszek Skrzypczak
długoletni kierownik budowy PRE 

„Elektromontaż” w Poznaniu.
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 2 bm

o godzinie 11.10 na cmentarzu na Górczynie. ’
W Zmarłym tracimy zasłużonego i ofiarnego 

pracownika.
Cześć Jego pamięci!

Rada Zakładowa Rada Robotnicza Dyrekcja 
PRE „ELEKTROMONTAŻ” W POZNANIU

i—oi  K 6969

Duży pokój z kuchnia, 
tel., c. o. (w pobliżu Ryn 
ku Jeżyckiego) zamienię 
na większe. Warunki do 
omówienia. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń. Grunwaldz­
ka 19 dla 7941g.

Małżeństwo bezdzietne 
(członkowie spółdzielni) 
poszukuje pokoju, naj­
chętniej śródmieście. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
7970m.

^w^ESadio ZTełewszsi
RADIO — PROGRAM I: 9 Dla kl. XI; 9.30 Gra 

Zespół „Trzy Słońca”; 9.40 Dla przedszkoli „Lecą 
liście z drzew”; 10.30 Muzyka polska; 11 Dr Ża­
biński przed mikrofonem; 11.10 Koncert estradowy; 
12.25 Rolniczy kwadrans; 13 Dla kl. I i II; 13.20 Re­
cital fortep. Johannes‘cna; 13.40 „Swojskie melo­
die”; 14 „Moja najmilsza szkoła” fragm. wspo­
mnień J. Gorkiewicz; 14.15 Z twórczości kompo­
zytorów angielskich; 15.05 Dla szkół średnich ga­
węda pt.: „Decyduje ułamek miligrama”: 15.30 
„Rozmaitości muzyczne”; 16.10 „Rytmy Trój­
miasta”; 17.05 Kultura pilnie poszukiwana; 17.45 Po­
radnik Językowy; 18.05 Red. E. Bończa w Radiowej 
Encyklopedii Aktualn.; 18.20 Koncert dnia; 19.15 
Ze wsi i o wsi; 19.30 Polskie zespoły rozrywkowe; 
20.35 Radiowy Teatr Młodych „Generał della Ro- 
vere” słuch.; 21.55 „Sonaty skrzypcowe Ludwika 
van Beethoyena” — Sonata A-dur, op. 12, nr 2; 
22.15 Ork. rozrywką 22.35 Notatnik kulturalny; 23.15 
Orkiestra taneczna.

WIADOMOŚCI: 5 6, 7, 8, 12.06, 15, 18, 20, 23.
PROGRAM II: 8.15 G. B. Pergolesi — opr. Gio- 

yanna Sonata w stylu koncertu, na skrzypce 
i ork. smyczkową; 8.35 Pod rozwagę opinii spo­
łecznej; 8.55 Melodie francuskie; 9.05 Koncert dnia; 
9.50 Public, międzynar.; 10 Radzieckie melodie roz­
rywkowe; 10.40 Z życia ZSRR; 11 Muzyka operowa; 
13.20 „Na Skalnym Podhalu”; 13.45 Muzyczny ty­
dzień Poznania; 14.30 Wlówi technika: 14.45 ..Błę­
kitna sztafeta”; 15 Koncert solistów wyk. — M. Sa­
dowska - Kulejowa, fortepian P. Święty, skrzypce 
na fortep. akompaniuje J. Stompel; 15.30 Dia dzieci 
ode. 8 pow. pt.: „Wakacje w ZOO”; 17.12 Muzyka 
operetkowa; 17.40 Aud. sportowa pt.: „Z wiatrem 
w zawody”; 18.45 „Klub Entuzjastów Nowoczesno­
ści; 19.05 Muzyka i aktualn.; 19.30 Koncert svmf. — 
z twórczości Piotra Czajkowskiego; 22.05 „Cud wtó- 
rego kwitnienia śliw” fragm. pow.; 22.25 Studio 
P 23 Reportaż z „Warszawskiej Jesieni”.

5’ 5'30’ 6‘3l)’ 7,M’ 8-3°’ 12‘°S' 16'
TELEWIZJA; 12. Progr. szkolny — kl. IV — 

”” Opolu”; 16.40 Lekcja języka ang.;
17 Wiadomości; 17.05 „Miś z okienka”; 17.20 Dla 

z kntem”; 17.46 „Azymut” młodz. ma­
gazyn wojskowy; 18.15 Film ser. „Przvgodv rodziny 
£ rzutowskich”; 18.40 Wszechnica TV — . Komu 
bilet na Proxima Centauri?”, z Cvklu- Ochami 

^P^^esnego”; 19.10 „Wielokropek”- 
19.30 Dziennik i dobranoc; 20.10 Ty Przeg’ad Kul- 

bCra, wl.10 Z cyklu: ,,Wybitni artyści” — Ztm no- 
łuchanowa - śpiewaczka radziecka; 22 Dziennik.

z



Przed Tygodniem 
Ochrony Przyrody
Dorocznym zwyczajem, od 3 

do 10 bm. trwać będzie Ty­
dzień Ochrony Przyrody. W 
związku z nim Zarząd Okręgu 
Poznańskiego Ligi Ochrórty 
Przyrody opracowuje program 
obchodu Tygodnia, mającego 
głównie na celu pogłębienie w 
społeczeństwie zagadnienia o- 
pieki otaczającej nas przyrody, 
zwłaszcza zaś jej pomników.

Sprawy stanowiące motto 
obchodów realizowane są m. 
in. przez cykl spotkań dysku­
syjnych, jakie LOP urządza w 
Pałacu Kultury. W tym roku 
cykl spotkań zostanie za­
inaugurowany 8 bm. pogadan­
ką pt. „Zieleń Poznania”. Po­
dobny cykl, przeznaczony 
głównie dla młodzieży, roz- 
pocznie się 20 bm. Będzie on 
urozmaicony pokazami filmów 
przyrodniczych oraz konkursa­
mi na tematy przyrodnicze.

W ramach akcji popularyza­
cji zagadnień ochroniarskich 
wśród młodzieży, ogłoszono w 
zeszłym roku specjalny kon­
kurs na najlepiej pracujące 

•szkolne koło LOP. Pierwsze 
miejsce w tym konkursie zdo­
była Szkoła Podstawowa nr 10 
w Poznaniu, która zarazem 
uzyskała jedno z trzeci) wy­
różnień w skali kraju (nagro­
da 5 000 zł, na urządzenie wy­
cieczki do parku narodowego-). 
Dalsze miejsca zajęły Szkoły 
Podstawowe nr: 65, 27 i 14 w 
Poznaniu, nr 8 w Gnieźnie, nr 
2 w Witkowie (pow. Gniezno), 
szkoła w Szczytnikach Du­
chownych (pow. Gniezno), 
Technikum Leśne w Goraju 
(pow. Czarnków) oraz Techni­
kum Rolnicze w Kościelcu, 
(pow. Koło).

Końcowym akordem tego­
rocznego Tygodnia Ochrony 
Przyrody będzie uroczystość 
wręczenia złotych i srebrnych 
odznak honorowych LOP 20 
aktywistom organizacji z Po­
znania i województwa. Odzna­
ki te przyznano m. in. na­
uczycielom i szkolnym opieku­
nom LOP. (c)

W oczekiwaniu na... śnieg
Mamy jeszcze w pamięci poprzednią zimę, która swoimi
‘ * opadami i mrozami sprawiła tyle kłopotów. W nie­

których przypadkach zaskoczyła ona instytucje odpowie­
dzialne za utrzymanie komunikacji na drogach.

Aby taka sytuacja nie po­
wtórzyła się, trwają już przy­
gotowania do nadchodzącej 
zimy. Na drogach woj. po­
znańskiego przygotowaniami 
tymi kieruje Wydział Komuni­
kacji Prezydium WRN. Drogi 
państwowe, których mamy w 
sumie 5 960 km pozostające 
pod opieką Wojewódzkiego 
Zarządu Dróg Publicznych i 
podległych mu rejonów, po­
dzielono na 4 kategorie. Do

Październikowe 
zapowiedzi Klubu MPiK
I jrozmaiconym i ciekawym pro- 

gramem imprez dysponuje w 
nowym sezonie działalności kultu­
ralno-oświatowej poznański MPiK.

Klub cieszący się niesłabnącą 
frekwencją podobnie jak w ubie­
głych latach, prowadzi m. in. ak­
tualną informację prasową. In­
formacja ta, to bogato zaopatrzo­
ne czytelnie klubu, przeglądy wy­
darzeń międzynarodowych, witry­
ny CAF itp. Dzięki współpracy'z 
ośrodkami kultury NRD i Czecho­
słowacji w MPiK organizowane są 
interesujące ekspozycje fotogra­
ficzne i malarskie. Do tradycji 
klubu należą również prelekcje 
na temat sztuki, spotkania z kom­
pozytorami, wykonawcami itd.

Z zainteresowaniem zwiedzają­
cych spotka się zapewne nowa wy 
stawa fotograficzna poświęcona w 
całości żołnierzom Wojska Polskie 
go. Ekspozycja ta, opracowana 
przez fotoreporterów „Żołnierza 
Polskiego”: Zygmunta Gamskie- 
go, Janusza Szymańskiego, Janu­
sza Magnuskiego i Stanisława Syn
domana, podzielona jest na trzy 
cykle: „Ziemia”, „Morze” j „Po­
wietrze”, obrazujące ćwicząpia w 
różnych jednostkach i formacjach 
naszej armii. Około 50 fotogramów 
wchodzi w skład tej większej niż 
zwykle ekspozycji. Zostanie ona 
otwarta w MPiK 4 października.

Wspólnie z wspomnianym już 
Ośrodkiem Kultury Czechosłowac 
kiej w Warszawie. Klub przygoto­
wuje wystawę lalek i wycinanek 
lu lowych. Będzie to pierwsza tego 
typu wystawa przedstawiająca 
dorobek artystyczny czechosło­
wackich artystów-plastyków: M. 
Nemcćkovej i M. Rużkówej. któ­
rych gościć będziemy w Pozna­
niu w połowie października. Rów 
nież w październiku Klub zapra­
sza na spotkanie z E. E’enescu. 
Znanemu dyrygentowi rumuńskie 
mu towarzyszyć bedzie Marek Ja­
błoński — uczestnik ostatniego fe­
stiwalu chopinowskiego w War­
szawie. (wa)

Żółtaczka nadał atakuje
Poznań poniżej średniej krajowej

izsaacsraisai
Hokejowe i piłkarskie derby Poznania

W niedzielę rozegrana zostanie tylko jedna kolejka rozgrywek 
o mistrzostwo I ligi w hokeju na trawie.W ostatnich tygodniach dal się zauważyć pewien wzrost 

’ ’ liczby zachorowań na żółtaczkę. Miejska Stacja Sa­
nitarno-Epidemiologiczna notuje około 10 przypadków za­
chorowań tygodniowo.
Nie jest to mało, ale w po­

równaniu ze średnią krajową 
sytuacja w naszym mieście 
nie przedstawia się najgorzej. 
Naturalnie nie powinno to ni­
kogo uspokajać. Wręcz prze­
ciwnie — każdy z nas winien 
zwrócić szczególną uwagę na 
utrzymanie wokół siebie czy­
stości, zarówno w domu, jak 
i w miejscu pracy.

Wirusy żółtaczki nie zostały 
jeszcze wyhodowane, co po­
woduje pewne trudności w do 
kładnym ustalaniu dróg roz- 
nrzestrzeniania się zarazka. 
Pewnym natomiast jest to. że 
tam, gdzie jest brud, zarazki 
żółtaczki mają ułatwione za­
danie przenoszenia się z or­
ganizmu do organizmu. Po­
wszechnie nazywa się żółtacz­
kę chorobą brudnych rak. Nie 
ma w tym przesady. Według 
danych statystycznych, naj­
więcej zachorowań na żół­
taczkę notuje się we wrześniu, 
w okresie, kiedy wszyscy wra 
cai» z wakacji, obozów’ i ko- 
lonii, a wiec ze skunisk ludz­
kich. w których nie zawsze 
łatwo jest utrzymać czystość.

Jeżeli chodzi o Poznań, to 
największe nasilenie zachoro­
wań na żółtaczkę zanotowano 
w 1964 roku. Było ich wtedy 
1.559 (w tym 434 dzieci do lat 
14). W 1962 r. zachorowań by­
ło 915 (218 dzieci), a w 1963 r. 
— 1.082 (228). W tym roku na­
tomiast zanotowano już 1.053 
nrzypadki (296 dzieci). Liczba 
ta wskazuje, że mimo wielu 
wysiłków i starań ze strony 
służby zdrowia, niebeznieczeń 
stwo zachorowań na żółtaczkę 
lest nadal bardzo groźne. Wie­
le osób, odpowiedzialnych za 
"trzymanie czystości w zakła­
dach zbiorowego żywienia — 

pierwszej zaliczono główne 
szlaki komunikacyjne. Z uwa­
gi na ważność rejonu konin - 
sko-turecklego do grupy I 
włączono też drogi Konin — 
Pątnów oraz Konin •— Kazi­
mierz Biskupi. Odcinki te będą 
odśnieżane w pierwszej kolej­
ności. Drogami lokalnymi na­
tomiast zajmą się powiatowe 
i gromadzkie rady narodowe.

W porównaniu z ubiegłą 
zimą przybyło nam nieco sprzę 
tu. Niestety, nasze wojewódz­
two nie otrzymało ani jednego 
dodatkowego pługa wirniko­
wego. Mamy ich dwTa, z tym. 
że jeden bazuje w Poznaniu, 
a drugi w’ Koninie. Poza tym 
WZDP dysponuje jeszcze dwo­
ma ciągnikami gąsienicowy­
mi, 22 spychaczami ciężkimi 
i 64 samochodami ciężarowy­
mi o nośności powyżej 4 tony 
każdy. Poza tym jest w dys­
pozycji .około 170 jednostek 
lekkich, jak: pługi przyczepne 
oraz ciągniki kołowe. Powia­
towe i gromadzkie rady naro­
dowe mają 200 jednostek prze­
znaczonych do akcji odśnieża­
nia.

Jak poinformowano w Wy­
dziale Komunikacji Prezydium 
WRN, sprzęt jakim dysponuje 
Wydział wystarczy do utrzy­
mania porządku na drogach 
przy mniej więcej normalnych 
opadach śnieżnych. W razie 
tzw. klęski żywiołowej (np. 
zimy 1963/64 i 1964/65) trzeba 
będzie odw’ołać się do pomocy 
innych instytucji oraz społe­
czeństwa. (st)

TEATRY

PAŹDZIERNIK

1 
pialek

Jana, 
Remigiusza

Słońce: 5.52—17.33

POLSKI — g. 16 i 19 /.Tango”; 
NOWY — nieczynny; OPERA — 
nieczynna; OPERETKA — g. 19 — 
„My fair lady”; MARCINEK — g. 
11 i 16.30 „Słowik”. 

KINA
KINO DOBRYCH FILMÓW — 

„MUZA” -Z g. 10, 13, 16 i 19 — 
„8W’ (włoski. 16 L); APOLLO — 
g. 10, 12.30. 15, 17.30 i 20.15 „Za­
bić drozda” (USA, 16 L); BAŁTYK 
g. 9.30, 14 i 18.30 „Popioły” (I i H 
s., poi., 14 1.); CZTERNASTKA — 
g. 10, 12.30, 15.30; 18 i 20.15 „Wyspa 
Artura” (włoski, 16 1.); GONG —

zwłaszcza stołówkach, lekce­
waży swoje obowiązki. Nic 
zatem dziwnego, że często spo 
tykamy brudne noże i widel­
ce. nie mówiąc np. o obru­
sach, które przypominają nie­
kiedy ścierki kuchenne.

W szkolnictwie, zwłaszcza pod­
stawowym, istnieje nieco inna 
sytuacja. W większości przypad­
ków szkoły aż lśnią od czystości. 
Młodzież chodzi po świecących, 
wy froterowanych do połysku po­
sadzkach, tylko w specjalnych 
kapciach, ale za to z... brudnymi 
rękami. Ze świecą trzeba szukać 
szkoły, w której w umywalni, o- 
bok kurka z bieżącą wodą, wisi 
ręcznik. Zrozumiałe, że młody 
chłonak, czy dziewczyna po kilku 
lekcjach i pauzach, mają brudne 
ręce. Takimi rękoma beztrosko 
spożywają oni drugie śniadanie, 
nie zwracając uwagi na to, że 
tym samym ułatwiają drogę do 
organizmu różnego rodzaju zaraz­
kom. zwłaszcza żółtaczki. Osob­
nym problemem iest mycie się po 
lekcjach wf. Są jeszcze szkoły, po 
siadające bardzo prymitywne wa­
runki do prowadzenia lekcji wy­
chowania fizycznego, ale więk­
szość posiada już nowoczesne sale 
sportowe z szatniami, umywalnia­
mi i natryskami. Rzadko się jed­
nak zdarza, by nauczyciel wf do­
pilnował, czy wszyscy obmyli 
chociaż twarz i ręce.

W tej sytuacji nic więc 
dziwnego, że żółtaczka ma w 
wielu przvoadkach ułatwione 
zadanie. Młodzież choruje na 
nia dość często, w związku z 
czym Woiewódzki Szoifal 
Dziecięcy, który, jako jedyny 
w Poznaniu, posiada oddział 
dla dzieci chorych na żółtacz­
kę, musiał zwiększyć liczbę 
łóżek, przeznaczonych na ten 
cel z 30 do 70. Również stara­
niem tego szoitala otwarta zo 
stanie niebawem specjalna 
poMm dla dzieci chorych 
na żółtaczkę, na wzór noradni 
dla dorosłych, istniejące? nrzy 
^znitalu na Zawadach. Pora­
dnia dla dzieci mieścić sic bo­
dzie urzv ul. Nowowiniskiego.

Przy okazji omawiania spraw, 
związanych z żółtaczką, obcięli­
byśmy wyjaśnić sprawę gamaglo- 
buliny. Lek ten. podobnie jak pe­
nicylina. w latach pięćdziesią­
tych, stał się ostatnio bardzo mod 
ny i wiele osób uważa go za ra­
dykalny środek na różnego ro­
dzaju dolegliwości. Pogląd to z 
gruntu fałszywy. Gamaglobulina

Chór h Kurczewskiego 
na Koncercie Poznańskim
W sobotę, 2 października, o 

godz. 19,30 oraz w niedzielę, 
3 października- o godz. 11 i 
godz. 18, odbędzie się 29 Kon­
cert Poznański, organizowany 
przez Państwową Filharmonię 
przy współudziale WKZZ i 
,.Expressu Poznańskiego”.

W pierwszej części koncertu 
wystąpi Zuzana Ruzićkova 
(CSRS) — klawesyn, laureatka 
„Grand Prix des Disques” Pa­
ryż 1961 r. i Międzynarodowe­
go Konkursu w Monachium w 
1956 r. V/ jej wykonaniu usły­
szymy A. Vivaldi — J. S. 
Bach — Koncert G-dur, J. Ph. 
Rameau — Rigaudon, Musette, 
Tambourin, La poule oraz 3 
sonaty D. Scarlattiego g-moll. 
C-dur i A-dur.

W drugiej części koncertu 
wystąpi Poznański Chór Chło­
pięcy pod dyrekcja Jerzego 
Kurczewskiego, laureata Na­
grody Prezesa Rady Ministrów 
oraz Wojewódzkiej Rady Na­
rodowej w Poznaniu.

W programie pieśni a cap- 
pella następujących kompozy­
torów: M. K. Ogiński, St. Mo­
niuszko, W. A. Mozart, J. 
Brahms, B. Bartok, K. Szy­
manowski, W. Kiser, J. Kur­
czewski. A. Świesznikow, J. 
Benedict. (na)

g. 10 i 12 „Jeńcy króla mórz” — 
(radź., 9 1.), g. 15 i 19 „Przeminęło 
z wiatrem” (USA, 14 L); GRUN­
WALD — g. 17 i 19.30 „Zona dla 
Australijczyka” (poi., 12 1.);
GWIAZDA — g. 10.30, 13 „Zabawa 
na sto dwa” (ang., 12 1.), g. 15.30, 
18 i 20.15 „Wojna trwa” (włoski, 16 
1.); HUTNIK — g. 16.45 i 19 „Kar­
mazynowy pirat” (USA, 12 1.); 
KOSMOS — g. 16.30 „Upadek Ce­
sarstwa Rzymskiego” (USA, 12 L); 
MALTA — g. 16 „Bajka o zmarno­
wanym czasie” (radź., 9 1./, g. 18 
i 20 „Mrok za dnia” (węgierski, 16 
L); OLIMPIA — g. 10, 12.30 i 15 
„Lemoniadowy Joe” (czeski. 12 1.), 
g. 17.30 i 20 „Człowiek mafii” — 
(włoski. 16 1.): OSIEDLE — g. 16 
i 18 „Złoto Rzymu” (włoski, 16 1.), 
g. 20 „Nieznany zdrajca” (franc., 
18 1.); PANCERNI AK — g. 17.30 i 
20 „Pingwin” (poi., 16 L); PAŁA­
COWE — g, 10, 12.30, 15 „Tańcząca 

przeznaczona jest przede wszyst­
kim dla dzieci, chorych na żół­
taczkę i, ponieważ wykupywana 
była nagminnie z aptek, oddano 
ją do dyspozycji dzielnicowych 
stacji san.-epid. (st)

• Dzięki inicjatywie Dzielnico­
wego Zarządu Ugi Obrony Kraju 
na Wildzie, a przy współudziale 
koła zakładowego tej organizacji 
przy Oddziale II PKS, urządzono 
Wystawę propagandową pod ha­
słem: „LOK szkołą wychowania 
obywatelskiego”. Wystawa trwa 
w- sali Klubu PKS „Łowiczanka” 
przy ul. Traugutta 1—8. Zgroma­
dzono na niej sprzęt łączności ra­
diowej i telewizyjnej oraz liczne 
plansze, plakaty, fotografie i bro­
szury, popularyzujące pracę LOK.

W dostarczeniu sprzętu i urzą­
dzeń pomocniczych pomogły Wo­
jewódzki Zarząd LOK oraz dyrek­
cja Stacji Radiowych i Telewi­
zyjnych. (c)

• Od kilku dni trwa w Pałacu 
Kultury (hol I piętro) Ogólnokra­
jowa Wystawa Fotografii Artysty­
cznej za rok 1964. Zobaczyć na niej 
można znane fotogramy Edwarda 
i Ewy Hartwigów, Zbyszka Sie- 
mieszki, Mariana Kucharskiego i 
innych. Wystawa jest czynna co­
dziennie W' godz. 10—18, również 
w niedzielę, do 12 bm. (na)

INFORMUJEMY
DOM KULTURY DRUKARZA 

przyjmuje zapisy dzieci do zespo­
łów: scenicznego, plastycznego, 
rytmiki i tańca, pracowni mode­
lowania samochodów- Nauka w 
zespołach (z wyjątkiem rytmiki 
i tańca) jest bezpłatna. Zgłosze­
nia w godz. od 14 do 20 (Inży­
nierska 10, teł. 505-43).

Zjednoczony Związek Emerytów, 
Rencistów i Inwalidów, O< ział 2, 
posiada 100 bezpłatnych biletów 
do Teatru Polskiego na sztukę 
„Tango” na 3 października (nie- 
dziela), o godz. 19. Członkowie, 
którzy do tej pory nie korzystali 
z biletów do teatru mogą ode­
brać ie w biurze Związku, ul. 
Młyńska 5, w godz. 9—12.

„Znaczenie kina w wychowa­
niu” — to tytuł prelekcji red. 
Z. Beryta, dzisiaj o godz. 19 w 
Klubie Wolnej Myśli, ul. Woźna 
nr 12.

Zebranie członków’ Oddziału 
Polskiego Towarzystwa Socjolo­
gicznego odbędzie się dzisiaj o 
godz. 12.30 w Pałacu Działyńskich, 
St. Rynek. Odczyt pt. „Opinia 
publiczna wobec problemu roz­
brojenia” wygłosi prof. Johann 
Galtung z Oslo (w j. angielskim).

Na spotkanie z D. Rummelshur- 
giem, kierownikiem Ośrodka Kul­
tury i Informacji NRD w Warsza­
wie zaprasza dzisiaj o godz. 19 
Klub MPiK, ul. Ratajczaka 39.

Po przerwie wakacyjnej wzno­
wił działalność Wojewódzki Ośro­
dek Społeczno-Prawny ZMS. mie­
szczący się w siedzibie ZW ZMS, 
Poznań, pl. Wolności 18, I ptr., 
pok. 1. W sprawach porad praw­
nych, dotyczących wszystkich 
dziedzin prawa, członkowie 
Ośrodka, prawnicy — praktycy 
przyjmują interesantów w wieku 
do lat 35, w każdy poniedziałek, 
w godz. od 16 do 18. Wszystkie 
czynności wykonywane przez Wo­
jewódzki Ośrodek Społeczno-Pra­
wny ZMS są bezpłatne.

Komenda Miejska MO w Poz­
naniu prowadzi dochodzenie w 
sprawie nielegalnej sprzedaży bi­
letów wstępu ha imprezę sportową 
o ,,XXIII Złoty Kask” zorganizo­
waną w dniu 23. V. 1965 r. na te­
rze trawiastym Poznań-Wola. W 
związku z powyższym osoby, któ­
re nabyły bilety w przedsprze­
daży i w okolicznościach wskazu­
jących na ich nielegalny kolpor­
taż oraz ewentualnie Dosiadają 
wykorzystane bilety wstępu o nu­
merach wyższych niż: 658 w cenie 
30 zł, od nr. 1 w cenie 25 zł, od 
nr. 26 009 w cenie 15 zł i od nr. 
17 652 w cenie 10 zł — proszone są 
o zgłoszenie informacji pod adre­
sem: Komenda Miejska Milicji 
Obywatelskiej, pl. Wolności 16 po­
kój 35av tel. 11-416 w godzinach od 
8 do 16 lub w najbliższej jed­
nostce MO.

wiosna” (radź., 12 1.); g. 17.30 i 20 
„Dzwony na pasterkę” (czeski, 16 
1.); PRZYJAŹŃ — g. 15.30, 18 i 
20.15 „Uprowadzenie” (włoski, 16 
1.); RIALTO — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20 „Gorąca linia” (poi., 16 1.);
SCALA — g. 16. 18 i 20 „Judex albo 
zbrodnia ukarana” (franc., 16 ].); 
TĘCZA — g. 16, 18 i 20 „Torea- 
dor” (meks., 16 1.); WARTA — g. 
10, 16 i 20 „Spotkanie z diabłem” 
(franc., 12 1.), g. 12, 14 i 18 „Późne 
popołudnie” (poi., 16 1.); WCZA­
SOWICZ (Puszczykowo) — g. 17 i 
19.15 „Dziennik panny służącej” — 
(franc.. 16 15: WILDA — g. 10.30 
i 16 „Popioły” (I s. pol„. 14 1.), g. 
13 i 19 „Popioły” (II s.); WIE­
DZA (Pałac Kultury) —) g. 15 — 
„Poznajemy Kosmos? (zestaw I), 
g. 17 — zestaw II; WRZOS (Mosi­
na) — g. 17 i 19.15 „Ptaki” (USA. 
16 1.); FOTOPLASTIKON — g. 12 
—21 „Dookoła świata” (cz. II).

W Poznaniu dojdzie do cieka­
wego pojedynku pomiędzy przo­
downikiem tabeli Grunwaldem i 
Lechem a na Śląsku spotkają się 
dwaj lokalni rywale Siemianowi- 
czanka i Górnik. W pozostałych 
meczach wystąpią następujące pa­
ry: Warta — Rzemieślnik, Polonia 
— Stella, Sparta — Start i AZS — 
Piast.

Przypominamy, że nasza pierw­
sza reprezentacja, która w meczu 
z CSRS uzyskała wynik bezbram- 
kowy, zmierzy się 7 bm. w Lipsku 
z reprezentacją NRD.

Ciekawym pojedynkiem 3 bm. 
wśród 1H-Iigowych piłkarzy bę­
dzie mecz Warta — Grunwald. W 
pozostałych meczach spotkają się: 
Sparta Oborniki — Calisia, Włók­
niarz — Obra Kościan, Górnik 
Konin — Zjednoczeni Września, 
Prosną — Olimpia Poznań i Ener­
getyk — Dyskobolia. (x)

Pomoc GKKFiT 
dla harcerzy

Główna Kwatera ZHP oraz cho­
rągwie warszawska i mazowiecka 
zorganizowały 28 ubm. spotkanie 
działaczy sportowych harcerstwa 
z zastępcą przewodniczącego 
GKKFiT — Leszkiem Bednarskim. 
Omówiono zasadnicze kierunki 
działalności ZHP w dziedzinie 
kultury fizycznej i sportu. Kie­
rownictwo harcerstwa, docenia­
jąc ważną rolę kultury fizycznej 
i sportu w wychowaniu młodzie­
ży, poświęca obecnie wiele uwa­
gi temu problemowi.

W ZHP — obok już organizo­
wanych wielkich imprez maso­
wych, jak np. czwórboju lekko­
atletycznego, czy zimowych 
igrzysk harcerskich — postano­
wiono coraz bardziej rozwijać 
sport i wszelkie formy wchowa- 
nia fizycznego. Opracowano rów­
nież projekt realizacji tego za­
mierzenia, licząc na pomoc or­
ganizacji sportowych, przede 
wszystkim Szkolnego Związku’ 
Sportowego, a także GKKFiT.

Zastępca przewodniczącego 
GKKFiT L. Bednarski zapewnił 
harcerstwu pomoc Głównego 
Komitetu Kultury Fizycznej i Tu­
rystyki, zwłaszcza w szkoleniu 
kadr i sprzęcie sportowym.

PAP

Dżudo
Kierownictwo sekcji dżudo po­

znańskiego AZS-u informuje nas, 
że w najbliższym czasie rozpoczy­
nają się zajęcia, które niewątpli­
wie zainteresują wielu miłośni­
ków tej dyscypliny sportu. Obok 
normalnych treningów sekcji wy­
czynowej przewiduje się kurs-sa­
moobrony oraz zajęcia rekreacyj­
ne dla osób starszych. 4 bm. o 
godz. 18 w sali Szkoły Podstawo 
wej nr 38. Za Cytadelą na 
Winogradach odbędzie się zebra­
nie organizacyjne sekcji wyczy­
nowej oraz spotkanie osób mają­
cych chęć uprawiać dżudo w ce­
lach rekreacyjnych. 5 bm. o godz. 
16 w tej samej sali odbędzie się. 
spotkanie uczestników kursu sa­
moobrony. Zgłoszenia na miejscu.

(b)

Sukces wrotkarzy Sanu
Pięknym sukcesem drużyny 

RKS San z Poznania zakończyły 
się ogólnopolskie zawody wrot- 
karskie, które odbyły się w Ino­
wrocławiu, w kategorii chłop­
ców i dziewcząt. Reprezentanci 
mieli najpoważniejszych rywali w 
zawodnikach Bydgoszczy, Inowro­
cławia i Torunia.

W ogólnej konkurencji San za­
jął pierwsze miejsce i zdobył na 
własność puchar. W drużynie 
chłopców San wystawił tylko je­
dnego reprezentanta — A. Cieśla­
ka, który uplasował się na pierw­
szym miejscu. Liczna była obsada 
wśród dziewcząt. Oto punktacja 
za miejsca od 1 do 6: E. Cicho- 
wicz, San, D. Belznerowska, Goą 
piania, M. Dudziak, San, G. Mal- 
czak, Goplania, M. Rozala i J. Koł 
tuniak — obie ze Sanu. (x)

CYRK „WARSZAWA” (pl. przy 
Stadionie 22 Lipca) — g. 19.15.
MUZFA

ARCHEOLOGICZNE (Mielżyń- 
skiego 27/29) — godz. 9—15.

BRONI (St. Rynek) — g. 10—15.
HISTORII M. POZNANIA (St. 

Rynek) U g. 9—15.
INSTRUMENTÓW MUZYCZ­

NYCH -4 (Stary R^-nek 45) — g. 
9—15. )

KULTURY I SZTUKI LUDO­
WEJ — g. 10—15-7

MILITARIOM (Cytadela) — g. 
12—16.

NARODOWE — (AL Marcinków 
skiego 9) — g. 9—15.
WYSTAWY

SALON PTF (Paderewskiego 71 
„Warszawa w moim obiektywie” 
g. 10-17.

KLUB . MPiK (Ratajczaka 39).—

'dalekopisem]
MIĘDZYNARODOWY TURNIEJ
W Lipsku rozpoczął się między­

narodowy turniej koszykówki ko­
biet, ■< którym uczestniczą czo­
łowe zespoły Bułgarii, Czechosło­
wacji, NRF, reprezentacja Miń­
ska (ZSRR) oraz ’ Poznania. W 
pierwszym spotkaniu niemiecka 
drużyna SC Chemie Halle poko­
nała Lokomotiw Plowdiw (Bułga­
ria) 50:41 (27:15).

PIŁKARSKI PUCHAR 
PUCHARÓW

W pierwszym meczu pierwszej 
rundy rozgrywek o Puchar Zdo­
bywców Pucharów, włoska dru­
żyna Juventus Turyn pokonała 
angielski zespół Liverpool 1:0.

OLIMPIJSKI REKONESANS 
W MEKSYKU

Nasi lekkoatleci wyruszają na 
olimpijski rekonesans. 9 bm. do 
Meksyku wyjeżdżają 4 polscy za­
wodnicy: Dudziak, Badeński, Ba­
ran i Begier. Ekipie towarzyszą 
trener Korban i dr Sidorowicz. 
Powrót do kraju nastąpi 20 bm,

POLACY NA CZELE
Zwycięzcą trzeciego etapu ko­

larskiego wyścigu o puchar „Skyn 
tei”, który prowadził z Oradia do 
Timisoary, długości 170 km, zo­
stał Polak Szumlakowski — 4:34,52. 
Po dwóch etapach liderem jest 
nadal Gawliezek (Polska) — 
12:52.37, wyprzedzając Moiceanu o 
27 sek. i Feugtlandera (NRD) o 29 
sek.

MISTRZOWIE ŚWIATA 
NA TORZE

Wielkim zainteresowaniem cie­
szyły się rozegrane na torze żuż­
lowym „Wandy” w Nowej Hucie 
zawody o Puchar Polskiego Związ 
ku Motorowego.

Pierwsze miejsce zajęła para 
Row (Rybnik) Woryna — Maj, 16 
pkt., przed drugą parą ROW (Ryb 
nik), Tkocz — Peszke, 14 pkt. — 
Trzecie miejsce zajęli reprezen­
tanci Sparty Wrocław: Pociejko- 
wicz — Jaroszewicz — 12 pkt., a 
czwarte — Rogala — Mikos (Stal 
Gorzów) — 11 pkt.

5:3 DLA SZOMBIEREK
Radziecki zespół ligowy SKA 

Rostów, rozegrał w czwartek w 
Bytomiu spotkanie piłkarskie z 
Szombierkami. Zwyciężyły Szom­
bierki 5:3 (3:1).

WYGRALI KOSZYKARZE 
POLONII

W Warszawie rozegrano między 
narodowy mecz koszykówki męż­
czyzn, w którym miejscowa Po­
lonia pokonała jugosłowiańską 
drużynę Zeleznicar (Belgrad) 87:50 
(39:21).

Drużyna jugosłowiańska przy­
jechała do Warszawy bez 5 swych 
najlepszych zawodników i nie 
była w stanie nawiązać równo­
rzędnej walki z Polonią. Trener 
koszykarzy stołecznych — Złot- 
kiewicz, w drugiej połowie wy­
stawił rezerwy zawodników.

XIV Bard Przyjaźni

Piechurzy 
już na trasach

Wczoraj informowaliśmy o roz­
poczęciu XIV Ogólnopolskiego 
Rajdu Przyjaźni, organizowanego 
przez zarząd Okręgu PTTK i 
WKZZ w Poznaniu, w ramach 
obchodów Tysiąclecia Państwa 
Polskiego. W dniu wczorajszym 
wyruszyły też pierwsze grupy 
turystów na trasy piesze. Z Kę­
pna odmaszerowało w sumie 38 
najodważniejszych turystów, któ­
rzy wybrali najdłuższą — 4-dnio- 
wą trasę, liczącą około 83 km. 
Ponadto ze żmig/odu wyruszyło 
kilku indywidualnych turystów 
(trasa 3,5-dniowa — około 67 km).

Dzisiaj natomiast rozpoczynają 
marsz grupy z trzech następnych 
tras: Antonin — Krotoszyn, około 
55 km (3 dni), Taczanów'— Kro­
toszyn, około 38 km (2,5 dnia) 
oraz Krobia — Krotoszyn, około 45 
km (również 2,5 dnia), (jm) 

„Teatr cieni i masek chińskich” 
g. 10—20.

WOIT (Stary Rynek 10) — wy­
stawa fotogramów „Piękno Zie­
mi Chodzieskiej” — g. 9—17.
DYŻURY

PAŃSTW. SZPITAL KLINICZ­
NY IM. PAWŁOWA — interna, 
chirurgia, okulistyka (Garbary 
17, telefon 510-21).

STACJA POGOTOWIA RATUN­
KOWEGO M. POZNANIA (Cheł­
mońskiego 20) obsługuje tylko na 
terenie Poznania wypadki ulicz­
ne i w miejscach pubL, tel 99; 
nagłe zachorowania w domu 
tel. 544-44 i 544-45; porady lekar­
skie — telefon nr 637-35.

WOJEW STACJA PR - (ul. 
Kościuszki nr 1031, telefon 566-66.

APTEKI: Marcinkowskiego 11 
(ęzynna całą dobę). DYŻUR NOC 
NY: Główna 53 i Starołęcka ?9.


